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PRENUMERATA
Miesięcznie we m—  
3 zl. 30 gr., kw
9 zł. 40 gr., z <f 
ao domu i w ca 
*ce z przesyłką 
3 zł. (JO gr., kw;
10 zł. 20 gr., za 
miesięcznie 5 zł 
kwartalnie 15 zi

CENA NUME

15 gr.
Na dworcach kolejow.

17 gr.

- S  L W O W S K I

wychodzi codziennie o godzihie 6 rano.

CENY ufiŁOSZEN!
Za wiersz milimetrowy 
wynosi: Zwycz. za tek­
stem 10 gr. Nadesiane 
25 gr. Nekrologia 20 gr. 
Na pierwszej kol. 40 gr. 
Przed tron. i w rubryce 
.Repertuar” 35 gr. Po 
kronice i komun. 30 gr. 
Dział ekonom. 40 gr- 
Drobne ogł. za każdy 
wyraz 6 gr. Kupno i 
sprzedaż 8 gr. Matrym. 
10 gr. Pósz. pracy 4 gr. 
Paski na kolumn, teks. 
po 32 gr Ogłosz. za­
miejscowe 25o/„ drożej, 
zagr. o 50°/o drożej.

Redakcja: ul. Ossolińskich 1. 15. Adm inistracja i ul. Chorążczyzny 1. 26. — Telef. redaicc. 19. — Konto czekowe P. K. O. 140.561.

Dzisiejszy numer
za w iera :

Jubileusz w obcem gnieździe (art. wstępny).
O ’* ykonanie traktatu ryskiego.
Napady na przedstawicieli polskich w Mos­

kwie.
Tajne składy materiałów wybuchowych na 

P om orzu .
D om y u rz ę d n ic z e  na kresach .
Przygotowanie rezerw zbożowych.
Z gali komcerto«v«j. i f
Fałszerstwa w  księgach obrotu 
Wypadek automobilowy.
Wieczór złotego osła.

UCHWAŁY RADY MINISTRÓW. 
Warszawa- 20. października. Rada ministrów 

powzięła na posiedzeniu 20. bm. uchw ały: O u- 
zupelnieniu rozporządzenia co do sposobu użycia 
wojska, dla zaibezpileczenia porządku publiczne­
go postanowieniami, dotyczącem i asystencji. 
Projekt -ustawy, zmieniającej ustawię o postępo­
w aniu karnem, obowiąizującem w  b. dzielnicy 
rosyjskiej. O zmianach -opłat, przew idzianych w 
ustawie z 5. lutego 1924 o o-chronie w ynalazków , 
wlzorów i znaków Towarowych, wreszcie projekt
0 dodatkowym prelim narzu do budżetu na rok 
1924. (PAT).

Z KONGRESU RADYKAŁÓW FRANCUSKICH.
Boulogne sur Mer, 20 października. W  skład 

wybranego untaj kom itetu w ykonaw czego mię­
dzynarodow ego zwiiązku stronnictw  -radykalnych
1 \Jeniokra tyczny cli wchodzą przew odniczący Fer­
dynand Buisson (Francja), sek retarz  generalny 
Bcrondsen i 6 'w iceprezydentów1, między któryińi 
analjdiuje się przedstawiciel P-oi-ski, dr. Morz. P rz e ­
był tu H ennicti m a w ygłosić na kongresie prze­
mówienie (Pat.)

Dancingi w kawiarni „War szawa"
codziennie od g. pół do 10-ej wieczorem, co niedzieli i święta od g. 5-ej do 7-ej w ieczo­
rem i od g. pół do 10-ej wieczorem przy koncercie najznakomi szej kapeli sa lo­
nowej i „jaz bandu** Koncertowe so lo  skrzypcowe. W stęp na dancingi wolny.

Rosja nie wytanuje traktatu ryskiego.
Konferencja premjera z min. Skrzyńskim.

W arszaw a, 20 października. Teł. wt. (Wł.-D.) pćzez Rosję zobowiązań w ypływ ających z traktu a 
Jak się dowiaduje nasz kotfyśgttndetiL ‘premiai’ ryskiego, z M g  i ej zaś strony, miałaby daprowa- 
G-ra-bski odbył naradę z m inistrem  Skrzyńskim ■ bzić tę  spraw ę do pożądanego załatw ienia. Na 
w  spraw ie stosunków  polsko-sowieckich, mej konferencji pre-mijer Grabski informował prze-d-

W ubiegły piątek na specjalnej konferencji stawicieli Ciała praw odaw czego -o zamiarach rzą- 
w m inisterstw ie spraw  zagrań, om awiano dalszy du w  tej kw estii. W  dniu następnym  odbył pre- 
plan akcji dyplom atycznej, która miałaby na celu rnjer z min. Skrzyńskim dalszą naradę na powyż- 
z jednej strony w yśw ietlenie niew ykonyw ania szy tem at.

Przygotowanie rezerw zbożowych.
W arszaw a, 20 października. Te-l, wt. (Wl. D.) j wódzitwom /łożyć do centrali dokładne raporty. 

Jak się dowiaduje nasz korespo-nednt, wojewodo- • ilustrujące stan  aprow izacyiny -podległych im wo- 
wie w ystąp i1; z inicjatyw ą zorganizowania na te - j  jew ództw . Zarządzenie powylższe zostało wy-da- 
iren-ach podw ładnych im  województw specjalnych' ne celem zorientow ania się, w  którem  wojewódz- 
rezerw  ziemiopłodów. W  związku z tern nrin-ist&r-j twfe nal$żv stw orzyć taką ;ezerw ę zbożową, aby 
stw o -spraw wewu. poleciło w szystkim  wode-i ntóc wyżywić ludność do następnych  zbiorów .

SPROWADZENIE ZWŁOK SIENKIEWICZA. , 
Berno. 20 października. U roczystość połączo­

ną ze sprow adzeniem  zwłok Sienkiewicza rozpo­
częła się dzisiaj m szą odprawioną w  kościele k a ­
tolickim, podczas k tórej w ygłoszono kazanie. Po 
m szy uformował się pochód .j odprowadził t r ą - 1 
mnę ze zw łokam i Sienkiew icza na dworzec i-c. 
tejowy. Pochód otwierał Zw iązek śpiewacki z Ye- 
vey „Lire“, iktóiy odśpiewał m arsza żałobnego.

Za trum ną kroczył syn  H enryka Sienkiewicza, 
tlfieij prezydent szwajc. -Rady ■wiązkowe; F 
przedstaw iciele miiasta Vevey, przedstaw ićięle 
polscy, tudzież reprezentacje innych krajów.

W arsi/awa, 20 :paźdteier,nika. T ow arzystw o 
au to rów  włoskich poleciło korespondentowi Ag. 
Stefanie?,-o :\v W anszaw ia drow i 01iviemu wziąć 
w imi-enilu tegoż Tw a n-dział w  -iiroczystościa-oh 
-(prowadzenia zw łok Sienkiewicza. (Pat.)

D  U  O  B  •>. E  O  G  Ł  O  H  Z  E P* Ji

—  RÓŻNE.
C tro jen ie  i naprawę fortepianów, przyjmuje Artur Smut- 

ny, Chmielowskiego 5, telefon 15 98 7971
ś^ypialnie, jaualnie, pokoje męskie Inajowe i zagrani- 

czne, sprzedaje najtaniej Leon Matwijowski, Lwów, 
Chorążczyzna. 29-27 7756

l^ iero w n ik  biura trancuskiego pos/ukuje 1 pokoju u- 
meblowanego z osobnem wejściem, oprócz, czyn­

szu udzielać będzie chętnie lekcji języka francuskiego. 
Zgłoszenia do administracji pod „Francuz”.

I Tnieważnia się zgubioną książeczkę wojskową na na- 
zwisko szeregowca Tyranowskiego Wacława. 7981 V ]a d sz ed ł w-elki transport obuwia dziecęcego do 

1^ znanego magazynu obuwia REICH, PieUarska8 7787
NAUKA i WYCHOWANIE. M e b le  wyrobu Stolarzy Lwowskich. Sypialnie, jadał- 

I ”  nie, urządzenia biurowe i kuchenne, oraz mebli 
giętych poleca Miejska Wystawa plac Halicki 10. 7935

—  MIESZKANIA.

O anutorjum  i zakład wodoleczniczy, dra Kupczyka, 
Kraków, Szujskiego 11. Tel. 1295. Choroby nerwów 

żołądka i jelit, serce, cukrzyca, reumatyzm. 7863

C zenk lów na. Piekarska 44. Znakomite przerobienie no- 
Q  wych programów i powtarzanie do kwalifikacji od 
27. października. 7882

•^am ów iania na warzywa zimowe przejmuje Mleczat- 
4 -  nia Bartatów Pasaż Mikolascha 7955

D o zp o czy n a m  od 5. iistop  d i  trzymiesięczny prak- 
1 \  tyczny kurs kroju i szycia, wpisy przyjmuje codzien­
nie, „Jolanda”, Staszica 8. boczna Chorążczyzny. 7925 D o k ó j osobny próżny lub umeblowany poszukuje mał- 

’■ ieństwo bezdzietne. Zgł. Perfumerja Kopernika 22. 7762
I 1 niewazniam  zgubiony dowód osuuisty w Kopyczyń- 

cach. Stefan Wróblewski, Husiatyn. 7963 rA w um iesięczny kurs modniarstwa, 30 złotych, wpisy 
Ł ' do l. Głowińskiego 29, II* P- Wanda Haiman. 7943 —  POSADY i PRACE.

Ą  kw arełow e powiększenia z fotografji wykonuje tanio. 
f*- Zgłoszenia między 4-5. Zbarazkaj2. .roczna Sadowm- 
ckiej) II. p. ganek mieszkanie nr. 8. 7825

—  KUPNO i SPRZP.DAŻ. — O ad jo tech n icy  dwaj, poszukują posady lub zajęcia 
w większem przedsiębiorstwie. Zgłoszenia do Adn.

I N ostarczam  dworskie mleko przedniej jakości w plom- 
t - '  bowanych puszkach, począwszy od 2 litr z dostawą 
do domu, po cenach przystępnych Cena 35 gr. Sklep 
Głęboka 1 i Sadownicka 15. 7972

p r a c o w n ia  perskich i smymeńskich dywanów, istnie- 
* jąca przed wojną w Gródku Jagiell. ma wróczki 
i wzory do odstąpienia, oraz udziela leKcji w tytn za­
kresie robót. W. Dzula, Łozińskiego 6. Lwów. 7975

C o te g ra f od zaraz zdolnego pracownika jaxo zastępcę 
» poszukuje zakład fotograficzny „Korrekt” Katowice, 
Mogę dać całe utrzymanie. 7978

Najwytworniejszy ilustrowany tygodnik  
w Polsce. Nabywać można wszędzie. 

Wwm r ł  C ena pojedynczego numeru 60 gr.
* re n  kim e r a t a  „ K u r i e r a  L w o w s k i e g o "  w r a z  z  „ S l u s t r a s j ą 1*
; dostawą lub pocztą wynosi m i e s i ę c z n i e  5  z ł o i . ,  k w a r t a l n i e  14  z l .

ILUSTRACJA"
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Jubileusz w obcem ynieźdzle. Budowa domów urzędniczych na kresach.
3^1 ecie pracy Jakóba Bojki odbyło się we 

L w w ie  z ca łą  pompa. Na uroczystość zjawiła cię 
moc obecnych i przyszłych dygnitarzy o długich 
jurzwiskach i jeszcze dłuższych tytułach. Były 
mftiwy pow itania, chóry, kawałek banderii rMop­
sic e a naw et raut z toastam i ® ty m  podobnymi 
dodatkami. Słowom, Jubileusz ■ według rytuału 
prawicowego.

P,ławica, jak każda p raw ica  w  og óle, kocha 
ssę w manifestacjach, paradach i frazesach. Daje jej 
to złudzenie siły i pewności siebie. Żadnemu je­
dnak z górnych m ówców nie przyszło do głowy, 
że w  Bojce uiczoił nie „sojuszniczego Piasta", lecz 
ow ego Bojkę, k tó ry  w  190S p isa ł: „jest między
nam' jeszcze siła fryców, a do narodow ej oryiki 
trzeba bardzo m ądrego hetm ana i siła zgodnych 
i m ądrych oryli".

Zanim pow stał P iast, Jakób Bojko juiż był 
tym wiD.kim Bojką, czystym  i nieskazitelnym 
c,rogow:.kazem muchu ludowego.

Już w ów czas uhiop znał jego „Dwie duisze“ 
i umiial je prawie na pamięć. I od tego czasu  Boj­
ko ani nie urósł, ani się nie zm niejszył w oczach 
luidiu. Czczą go w szyscy bez względu n a  znak 
rantyjny i nie mają żalu-, że nie w ystąpił z „P ia­
sta" : nikt tego .nie w ym agał od czcigodnego s ta r ­
ca. S te ran y  pracą zasługuje na spoczynek i po­
dziękę za dokonane dzieło.

D ziw nie tyliko wyglądało to grono, k tóre 
wyczoraj piało hym ny na jego cześć. Ktokolwiek 
spog'ądnął w czoraj na  otaczających go wielbi­
cieli ok& n  „Kuby z Gręboszowa", mógł się słu­
sznie zapytać: ,jco ci ludzie mają wspólnego z lu­
dem?!! „Diaczego sy n d y k a t polityczny „P-iasita" 
sprosił na to w idow isko ludzi, Ikiórzy z ideą ludo­
wą nigdy nic w spólnego nie mieli? Czy me był 
;o procent moralny, k tó ry  miał symbolizować 
miejsce pogrzebanych ideałów ?".

Jakaś przepaść dzieli dzisiejszego „Piasta" 
odi ideałów  „Kuby z G ręboszow a". W yjdźcie na 
którakolw iek wieś i popatrzcie do chaty praw ­
dziwego chłopa- Czy P iast przynajmniej utrzym ał 
to, co zbudow ał Jaikó-b Bojko? Gdzież jest bświiw 
ta, do której dzisiejszy jubilat ta k  naw oływ ał, 
udzie jest ta  szlachetna beainteresow ność i bez­
płatne poświęcenie się dla ludu? Z daw nych czy­
telń ani śladu, „Kasy Raiffeisena" zniszczbne, 
..Kółka rolnicze1 m artwe, ten sam  głód ziemi, co 
■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ B M M k H l M U S a S B H H M M B

Kosztorys w ynosi 32 nriljonów zK

twie nowogrodzkiem, poleskiem, wołyńskiem 
i ziemi wileńskiej. — W edług specjalnie w tym  
celu przygotow anego m aterjału, przewiduje stę 
wybudowanie 189 domów w tym  roku, z czego 8?

W arszaw a, 20 października. Teł. w ł. (Wł. D.)
Optują publiczna z dużem zainteresow aniem  śle­
dzi wszelkie poczynania władz, zmierzające w  kie 
i u;nku sanacji stosunków na kresach. Jedną z naj­
w yraźniejszych spraw  jest, jak wiadomo, prze--: murowanych, 104 drewnianych. Na w ojew ództw o 
ćewszytsdriem kw estia  • m ieszkaniowa, która za- nowogrodzkie przypada ?! domów m urowanych 
krojona na szeroką skalę, przyniesie n iew ątpliw ie’ ; 22 drewnianych, na wojew . poleskie 26 domów 
skutki pozytyw ne. I m urowanych 1 43 drewnianych, na w ojew . wołyń-

,,Kurjer Lw ow ski" w nrze zdnia 20 twn. do- skie 43 łomów m urowanych ; 17 drenianych, zie-
nosjł o preliminowaniu przez rząd 5,400.000 zł na 
budowę domów urzędniczych na kresach. W  uzu­
pełnieniu powyższych wiadomości, nasz kores­
pondent donosi, iż ogólna suma, jaka jest p rzezna­
czona na pow yższą akcję, ma wynosić 32 mliljomy 
zł. — Ogółem m a być w ybudow anych w  ciągu, 
tego okresu 1.200 domów mieszkalnych, składa- 
/acycli się z około 8.000 ubikacji. — W  t o k u  b łe - ' 
żącym buduje się narazie 44 domów w wojew ódz

tn;a wileńska mc. otrzym ać 5 dom ów m urowanych 
i 22 d rew nianvd i. Ogółem w r. bieżącym w w y­
mienionych wojew ództw ach ma przybyć 1.943 
ub kacii, w  tern 1.462 pokoi1 i 472 kuchm W  nowo 
wybudow anych domach wobec tego 472 rodzin 
urzędniczych znajdzie pomieszczenie. — Pozatem  
na pomieszkanie dla kaw alerów  przeznacza się- 
‘336 pokop oraz 140 ubikacji dla skoszarowania, 
nrlefctórych funkcjonariuszy państw ow ych.

Rozwiązanie iiarlamentu niemieckiego.
Berlin, 20. października. P rezyden t Rzeszy 

podpisał na propozycję kanclerza dekret roz­
wiązujący parlam ent niemiecki. Decyzja ta 
jest skutkiem rezolucji uchwalonej przez frakcję 
dem okratyczną, która zakomunikowała, że uwa­
ża utworzenie gabinetu prawicowego za niepożą­

danie dia położenia miejdzynarodoweffo Niemiec 
i odmawia wzięcia w nim udziału. Odpowiedź ta-, 
oznacza roziam koalicji trzech ‘stronnictw  umiar­
kowanych, na któier opierał się gabinet M aria 
i Streissemana. (Pat).

 o-----

i dawniej, ten  sam  w rogi stosunek do dworu, co 
. dawniej, ta  sama pogarda dla stanu w łościań­
skiego. jaka była za czasów  „Kuby z G ręboszo­
wa". Jedno się tylko zmieniło: nie wolno w ykli­
nać „P iasta" z am bony i nie woi-no się w  żadinym 
urzędzie śmiać, gdly ktoś mówi. „W itos".

Z tego lednak oficjalnego szacunku clia „P ia­
sta" lud nie ma 'żadnej pociechy. Ciągle jeszcze 
czeka na ow ego mądrego ale nie koniecznlie bo­
gatego hetm ana, k tórypy zbudził go z Ięta-Jgu 

-postawił w szeregu pełnowartościowych oby-
“ ti^ li odrodzonej PmMci. Tego -jednak nigdy' ihe 
dokona kię z tymi, k tórym  m asy chloPgkfe są p o : 
t gąbine tylko dla dekoraęf, tradijeyjnyoh.

Być niiożęf że czcigodny iuąiiiląt, patrząc na 
\ v ,v c i! 'u s o w a n y c I .  •' i v y f r a c z o n y c h  wielbicieli, y r z y -  
— — H B a i  iTF BSB BBB BHł

pamniał sobie tych, których tam  nie było a k tó­
rych itzu c ia . jakkolwiek nie wy powiedziane, ale- 
szczere, zw racają się ku niema i proszą, by Oipa--
i-zność, baczyła obdarzyć lud nowymi hetm ananr 
z Gręboszowa, któczyby jego zbożne dzieło do 
prowadzi!; Jo końca.

Lud polski zdaje sobie spraw ę, że żaden z o- 
f lojalnych dzisiejszych wielbicieli me 'jest \vym a- 
r z e j ń  przez jubilata hetmainem. Hetmani, któr-zj’ 
w zyida , zbawiać lud, będą bez lampasów, bar 
'fm npy bez sztandarów , ale za  to  rud pSwia' ich
i i- e  po majątkach i nie po tytułach, ale p o  sacze-- 
ręm. bez’.v'zc]ędiiem i bezi.nfcre&<8\ nem pośw ięcę-- 
rui i bezgranicznej miłości dla wielkiej ideji.

L K.
-x-----

Kromka muzyczna.
Pianista Rubinstein na koncercie Polskiego Towarz. 

muzycznego.
Dzięki chwilowemu pobytowi tego wybor­

nego pianisty w naszem mieście, dana nam była 
rzadka sposobność usłyszenia dwóch potężnych 
koncertów fortepianowych, Beethoyena G-dur 
i Brahmsa B-dur.

Rzadko grywany Beeihovena koncert g-dur 
należy jeszcze ciągle do naj iękniejszych, jakimi 
się literatura muzyczna może poszczycić. Z po­
śród piec u koncertów fortepianowych Beethoyę- 
na ten czwarty jest dla instrumentu najwdzięcz­
niejszy. W pierwszej części (allegro moderato) 
uderza odezwanie się moiywu w solowym forte­
pianie, poczem oikiestra powtarza ten m ty w w 
tonacji h-dur, a więc modulacji terciowej, zna­
miennej u Reethovena. Porywających momentów 
pełna jest część ostatnia (Rondo vivace). Tylko 
taki Bemhoven potrafi tak mistrzowsko bawić  
się tematem! Chromatyczny pasaż na cz‘ery ok 
:a vy, rozłożony i zakończony najwyższem BC“, 
do czego orkiestra uderza tonację C-dur — to 
efekt porywający. P. A tur R u b i n s t e i n ,  przy 
wyczerpującem opanowaniu strony technicznej, 
odegrał Beethoyena z poezją i powagą, należną 
t- kiemu utworowi klasycznemu. W części ostat­
niej temperament i artystyczny polot cechowały 
ego grą.

Dla zewnętrznej formv i'.vaża się czteroczę- 
ś iowy koncert Brahmsowski w B dur mylnie za 
symfonię z instrumentem solowym. Z wyjątkiem 
przystępniejszej i żywo płynąc j częś i ostatnie' 
inne tr y części wymagają głębszego wniknięcia 

charakter i treść kompozycji. W łączeniu for­
tepianu z orkiestrą Brahms oddala s ę  od stylu 
klasycznych koncertów fortepianowych. Trzecia 
część (andante) z s;r kojną kantyleną wioloncze­

lową orai. środkowy ustęp w Ges-dur świadczą 
dostatecznie, iż Brahms um ał także miękką, 
śpiewną muzykę napisać. Bajka o rubasznym, 
twardym Brahmsie przemienia się w nicość przeo 
taką melodją. P. Rubinstein wykonał ten utwór 
z głębokiem zrozumieniem i wirtuorowski m po 
konaniem wielkich trudności technicznych. Śpiew­
na kantylena i miękkość uaerzenia korzystnie 
wystąpiły w części drugiej i trzeciej.

Trudne zadań e miała też orkiestra do po­
konania. Symfoniczny podkład w koncercie Brahm­
sa oraz poemat symfoniczny Fitelberga „Pieśf 
o Sukole" były przez dyrygenta Tir. Adama Soł 
tysa sumiennie przygotowane i wielce się przy 
czyniły do artystycznego powodzenia całego kon­
certu. Grd.

KWARTET TRY.jESTEŃSKI.
Bardzo ko-rzyisicne w rażenie pozostaw ił po 

sobie nieznany dotąd w e  Lw ow ie k w arte t tryjes.- 
tetiski. Młody zespół (A. Jamkoviic, G. Vfezzoh, M. 
Ludloviebr D. Baraldi) posiada w sw ej grze w y­
bitne zalet y artystyczne; odpowiada zadaniu tak 
-rod względem technicznym , jak i estetycznym . 
Intonacja czysta i pew na. Brzmtienie instaumanr 
tow  odznacza się nie ty le  intenzywnościią, ile 
szlachetnością w yrazu  i ciepłem. W  częściach 
” ymagaljąeych sillnej ekspressji ton  kw artetu try - 
jesteńskiego, nie daw ał pełnego zadowolenia, nie 
w yczerpyw ał z powodu nieco słabego brzmienia 
treści utw orów  do dna. Lecz g<Me chodziło o na- 
strój bardziej liryczny, o wdeęik i w ytw orność, 
tam słuchacz doznaw ał praw dziw ej satysfakcji, 
lim  więcej, że przez tak długi czas nie było w e 
Lwowie żadnej muzyki kameralnej.

W ykonano na początku Boccherinieeo kw ar­
tet A-dur op. 33. W e wszystkich ustępach tego 
utworu tkwi dr.żo życia i wdzięku. Szczególnie 
pmzemawia część druga: Memet- Kompozycja nosi 
■liczne ślady wpływu szkoły mamheimskiej.

K wartet Ravela (F-du) pochodzi z  m łodszych 
lat kom pozytora, posiada ogólne cechy impresisłjo- 
nistów  francuskich, przedew szystkiem  bogactwo- 
bąirw harmonijnych i instrumentailnych. Szczegól- 
die część dtuga, z efektem pizziicata, jelst pod sil­
nym w pływ em  Kwartetu I)ebuBsy’ego. W ieczór 
zam ykał porężny kw artet Beethoyena e-moll (op 
59. Nr. 2). W ykonanie poszczególnych części za ­
sługuje na najszczersze uznanie.

Dr. A, Sołtys.

POISKIE TOWARjZYSTWO MUZYKI WSPÓŁ­
CZESNEJ.

Pow stała  przed kilkoma miesiącami Sekc£a 
Pollska M iędzynarodowego T o w arzy stw a  Muzyki 
Wlspółczesnej obecnie uległa zasadniczej reo rg a­
nizacji na odbytem ostatnio w  sali Konserw ator­
ium Walnem Zgromadzeniu rzeczyw istych .człon­
ków pod przew odnictw em  dyr. li . Melcera 
w  W arszaw ie. Po wysłuchaniu sprawozdania idb- 
woh czas owej dziialalności Zarządu oraz po richwa 
ieini.u projektu- Statutu odbyły się wybory.

Nowe T ow arzystw o, będące Polską Sekcją 
M iędzynarodowego T o w arzy stw a M uzyki W spół­
czesnej. Celem jego będzie wtsipieranie muzyki 
poliskiej tak  w  kraju jak i na terenie m lędzynaro- - 
id,owym.

W obec k o r eczności przesłania przed dniem 
1 grudnia b. g  do londyńskiej Centrali M iędzyna­
rodowego Towairzyswa Muzyki W spółcześni] u- 
tw orów  polskich, zaprojektow anych do w ykona-- 
nia na najbliższych festivalach rmędzyriarodo- 
wych w  P radze i Wenecji, cdbęd&le się dnia 20 
M o p ad a  b. r. rosiedzenię Komisji Kwalifikacyj­
nej, na którem  rozpoznane zostaną w szystk ie n a ­
desłane przed dtnSem 10 .listopada do Sekretariatu  
T ow arzystw a (Kapucyńska 13) u tw ory  kompozy­
torów  polskich, zam ieszkałych tak w  kraju, jak 
i za granicą.
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Napady na przedstawicieli polskich w Moskwie.
W strzym anie przyjazdu posła Suw. W ojkowa.

Warszawa, 19. października. W ieczorem  i w  
nocy z 17. “pa 18. bin. zdarzyły się dwa wypadki 
napadów na członków ; urzędników przedstaw i­
cieli polskich w Rosta. Ot arą jednego z nich na 
dworcu moskiewskim w Leningradzie był pierw­
szy  sekretarz poselstwa Adam Tarnow ski i czło­
nek komisji specjalnej dr. M arian Morelowski. 
Drugą o fa rą  w  Moskwie są pp. Albin Hurko Ro­
nie jKO i Jap Piotrowicz, Żaden z napadniętych 
poważnie nie ucierpiał.

O godzinie IS-te.i charge d‘affaires W y ­
szyński złoży1! ojsebiście członkowi kdmisiarjatu 
lud. spraw' zagr. Koppctwi notę z kategorycznym

Jłftpfetem  i zawiadomił, że odpowiedni raport 
został przesłany rządowi polskiemu. P. 'Kopp 
w yraził imieniem rządu związkowego ubolew a­
nie i zapewnił, że zajścia są przedmiotem grun 
łow nego dochodzenia. (Pat).

W arszawa, 20 października. Tel.w L (Wł. D.) 
W dniu dzisiejszym  w kołach politycznych obie­
gała pogłoską, iż1 zosta ł w strzym any do W a rs za - 
wy przyjazd nowego posła sowietów p. W ojko­
wa. Jako  uzasadnienie powyższej pogłoski wyism- 
w a się fakt napadów , którym  ulegli człon-
koWde przedstaw icielstw a polskiego w  Rosji.

Czujność sowiecka
W zmacnianie garnizonów na dalekim wschodzie. — Koncentracja floty

pod W ładywostokiem.
Wiedeń, 21. pażdzierenika. ,,Tel. Comp.“ do­

nosi z Paryża, że według wiadomości ..Chicago 
Trib,une“ z Rygi, 25 jednostek rosyjskiej floty 
bałtyckiej otrzym ało rozkaz udania się przez 
Kanał Suezki do W ładywostoku. Ponadto  rząa 
sowiecki miał ostatnio garnizony swe na g ra­
nicy chińskiej j mungo,isk iej Wzmocnić cztero- 
krotn e, oraz nagromadzać znaczne zapasy amu­

nicji w  garnizonach granicznych. Trocki otrzym ał 
w ezwanie do natychm iastowego powrotu z Gru­
zji do Moskwy. Wsziystkie te zarządzenia stoją 
w  związku z sytuacją w Clrnach. Personel po­
selstwa sowieckiego w  Pekinie został uzupeł­
niony w ybitnym i przewódeaimi sowieckimi z Mo­
skwy, W śród nich znajduje się także były  sekre­
tarz Krasgina w  Londynie KAjszko. (Pat),

Tajny skład maierjałów wybodiomryc!) w Grudziądzu.
Działalność niemieckich organizacji.

Toruń, 20. października. Policja polityczna 
Wpadła w sobotę na, trop szeroko rozgałęzione! 
antipaństw ow ei działalności konspiracyjnej w 
Grudziądzu. Mianowicie u jednego z Niemców, 
członków t. z w. ,.3e 'm-Senats,-Buro“ znaleziono 
zakopanych w piwtncy pół m etra pod .ziemią,

znaleziono w  innem miejscu, u członka t. z\v. 
.■Gutemp!erlege“ rozmaite broszury o treści anti­
państwowei, chorągiewki z portretam i Wilhelma 
- Kronpr nza. nalepki przeznaczone dla Górnego 
Śląiska z napishmi treści antipaństwowej, oraz 
gołębia pocztowego, ze stacji wmjskowej nlemie-

pod trzem a waigonami koksu, około 15 kg. ma- ckiej. Aresztowano cztery  osoby, które przeka- 
terjału wybuchowego, oraz kilkanaście m e tró w : zano prokuraturze. (PAT), 
ontu, z opakowaniem berlińskiem. Prócz. tego  n----

PRZESILENIE RZĄDOWE W JUGOSLAWJI.
Wiedeń, 20. października. ,,Neoie fr. Presse*' 

donosi z Białogrodu: Król powierzył prezydento­
w i Skuipczyny Jowanowiczoiwii misję utworzenia 
gabinetu koncentracyjnego.

Reforma rolna.
Onegdaj zebrali się członkowi sejmowej ko- 

>misji rolnej c le i  rozpoczęcia obrad nad dwoma 
projektami nowej usiawy wykonawczej o refor­
mie rolnej, jeden to projekt rządowy b. ministra 
p. Ludkiewicza, drugi zaś to projekt „W yzwole­
nia". Referować mial poseł Poniatowski.

Na koinis;ę przybył p. Kopczyński, minister 
reform rolnych, prosząc o głos przed referentem 

iposłem Poniatowskim.
Na wstępie zaznaczył, że dawny projekt rzą­

dowy wyco uje, ale i projektowi „Wyzwolenia" 
dla różnych przyczyn jest przeciwny. Obiecuje 
wkrótce przedstawić Sejmowi nowy projekt rzą­
dowy.

Dalej p. minister prosił komisję, aby zech­
ciała wysłuchać j go zdania co ao samego w y­
konywania reformy rolnej pizeo Urząd Ziemski, 
albowiem to się wiele może przyczynić do ułat­
wienia pracy komisji rolnej — pracy olbrzymiej 
którą Sejm będzie musiał w jasnajkrótszym cza­
sie wykonać, jeśli icform aiolna ma wogóle dojść 
do skutku.

Przedewszystkiem p. min. zwróć ł uwagę na 
sprawność Urzędów Ziemskich, wychodząc z za­
łożenia że na nic się zdały ustawy, jeśli wyko­
nanie będzie długie i złe.

W rezultacie badań doszedł do przekonariiy 
że Urzędy Ziemskie trzeba jaknajszybc'ej zrefor­
mować, skiacając i upraszczając w nich sposób  
Odstępowania. O szczegółach Sejm wkrótce bę­
dzie powiadomiony.

Wielu urzędników jest pracowitych i chęt­
nych, ale praca nie posuwa się naprzód wskutek

wadliwych rozporządzeń w\konawczycb do u- 
staw sepnowy.h, które zagwaźdżają szybkość ro- 
ooty,

P. minister, przytaczając dane liczbowe
0 robotach, wykonanych p zez Urzędy Ziemskie 
w stosunku do zgłoszonych, wskazuje, że stosu­
nek ten wygląda jak 4  do 100.

To wszystko musi uledz radykalnej i natych­
miastowej zmianie. Muszą ustać: przewlekanie, 
bmrokratyzm i nadużycia, jak np. proc ntowe 
opłacanie się ge.m ebdw  na rzecz komisarza 
ziemskiego, jak to się zdarzało.

Ustawy sejmowe, tyczące się różnych dzie­
dzin reformy rolnej, w witlu wypadkach są 
sprz czne, co zupełnie un emożbwia parcelację
1 to Sejm musi przerobić, zmieniając to, co jest 
złe. Trzeba wejść jaknajpredzej na drogę finan­
sowania reformy rolnej przez Bink rolny

Wywody swoje p. m nister zakończy! sło- 
wam : „Sprawa jest nagląca, nie wolno mi mil­
czeć, a przytem pragnę być zupełnie szczery, 
choć juz puszczane są pogłoski, że w ten spo­
sób likwiduję Min. reform rolnych. Ja zaś, po 
porozumieniu z kolegemi ministrami, jestem zda­
nia, że wprowadzenie wyżej wymienionych zmian 
da możność pracy i rozwoju Min. ref. rolnych'.

W dyskusji poseł Poniatowski jako referent 
zgodził się na odro zenie dyskusji nad swoim  
projektem aż do wniesienia projektu rządowego. 
Za odroczeniem wypowiedzieli się posłow ie Bit- 
ner, Staniszkis, Kiernik i Łuszczewski, przeciwko 
odkładaniu sorawy posłow ie Pluta, Maks, Mali­
nowski i Jedynak. Posłowie zażądali od ministra 
oświadczenia, kiedy przedstawi rządowy projekt 
ustawy wykonawczej o reformie rolnej. Odpo­
wiedział, ze : a dalej za 2 tygodnie zgłosi nie- 
tylko tę ustawę, ale i nowele do ustaw inn ch, 
jak serwitutowa i t. p.

DysKusja nad przemówieniem ministra bę­
dzie kontynuowana.

Jubileusz seoatopł Bojh l
(m) Uroczystości jubileuszowe ku uczczeniu 

35 działalności w icem arszałga sen. Jakóba Bojki 
odbyły się w  niedzielę p rzy  licznym udziale go­
ści, zw łaszcza włościaństwia z okolicznych wsi 
i delegatów z dalszych stron. Na dw orcu oczeki­
wali przyjazdu jubilata przedstawiciele w ładz i 
delegacje; przemówienie powitalne wygłosił prez. 
Neumann, przypominając czasy, w których Lwów 
w ybrał p. Bójkę swym  posłem.

P rzy  asyście konnej banderii z  Dublan za­
wieziono jubilata do Małop. To w. rolniczego', a 
następnie do kościoła OO. Dominikanów na uro­
czyste nabożeństwo.

W sali ratuszowej oabyła się a.kademja, na 
której obecni byli przedstawiciele w ładz i u rzę­
dów, w śród nich woj. Zimny- gen. Malczewski, 
prez. W ydz. Samorz sen. Kędzior, posłowie, se ­
natorowie, oraz poseł polski z W iednia p. Laso­
cki. Po  odśpiewaniu pirzez chór „Echa“ hymnu 
„Gaudę M ater Polonia“ otw orzył zebranie p. 
Blaicke, a dyr. C zjlow ski w ygłosił odczyt p. t  
„Lwów i ]C2J| w si“. Przemawiali następnie de­
legaci stow arzysz włościaństwS. kresów, mło­
dzieży akademickiej i t. d. w yrażając jubilatowi 
hołd za owocną pracę. Wkońcu zabrał głos sę­
dziwy jubilat.

Popołudniu odegrano w  Teatrze Wielkim 
„Kilińskiego” ku uczczeniu jubileuszu, wieczorem 
zaś odbył się obiad w  Floteiu Krakowskim i -aut 
w  salach ratusza, urozmaicony1 koncertom  orkie­
s try  26 p. p., śpiewem art. op. p. Nahlikówny i p 
Martiniego p rzy  akompaniamencie kapelmistrza 
p. Sei edamskiego, oraz deklamacją art. teatru p. 
Ladosiówny i w łościanina Klicha z pow. .pedha- 
jeckiego.

Opłaty sfŁntpIawt i s ą t a  
w  sprawach waloryzacyjnych.

Kwestja opłat stem ptowych i .sądowych 
w  spraw ach, zw iązanych z przeracliow am em  
wfiarzytelności pryw atno-praw nj, ch, nie była do­
tąd  uregulow aną. — Spraw ę 'wysokości powyfżi- 
szych opłat normuje rozporządzenie Prezydenta 
łPzjpilitej z 3 października 1924 (Dz. U  R. P . Nr 
89 — poz. 844), — z mocą obowiązującą od 20 bm

Opłaty stemplowe są jednakow e na ca'ym  
obszarze Pzpłśteć i wynoszą 1) od ugód (układów 
pojednawczych) pozasądow ych w m aterii a) p rze 
rachowania zobowiązań p ryw atno-praw nych nu 
zło te, b) udzielenia zwłoki lub innych ulg w sp ła­
cie — I zł.; 2) od uigóu (układów pojednawczych) 
pozasądowych, mających na celu także  uregulo­
wanie innych kw estii spornych w ynoszą kwotę 
według przepisów ogólnych.

Opłaty sądow e są odmiennie uregulowane na 
obszarach byłych zaborów. Na terytorium  s ą ­
dów apelacyjnych krakow skiego i lwowskiego 
oraz sądu okręgowego w Cieszynie obowiązują 
następujące zasady:

1) w  postępowaniu sąaov em (spornem  i ofie- 
spornem) podstawę w ym im u opłaty  sądow ej od 
wyroku, orzeczenia łub ugody stanow i kw ota 
złotych, na k tórą porachow ano w ierzytelność;

2) ,v postępowaniu spornem — do podań, pro_ 
tekołów i załączników  — m ają zastosow anie po- 
stanow iem a dotychczasow e w należytościach 
sądow ych:

3) w postępow an iu  n iesPom eir. — od orze­
czenia w raz z postępowaniem w ynosi op łata % % 
od kw oty złotych, orzeczeniem  ustalonej, naj­
mniej jednak 2 zł.;

od przerachovrania należności, ustalonej praw o­
mocnym wyrokiem  Hub ugodą sądow ą, albo od 
w ierzytelności hipotecznej... 1.Uo%, najmniej 2 zł.;

od ngód połowa pow yższych ontat, i. 1U źł.;
1 \Lo%;

ipodania proitoikoily i załączniki... wolne od 
(. Płaty;

4) od podania o ujawnienie w  księdze grunto­
w ej przera chowanie w ierzytelności hipoteczne)
2 zł.;

ujawnienie w księdze gruntow ej uskutecznio­
nych przęrachow ań istniejących już spisów... wóL 
ne od ofljaiy in tah tdam nei.

Dr. N. S.
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OD WYDAWNICTWA.
Dla wygody naszych czytelników  

w  W arszawie, zaprowadzamy sprzedaż 
pojedynczych numerów „ K U R J E R A  
L W O W S  KIEGO" w  ajencji dzienników

^  1 3  O  X  IS1 2ŚT  
w  W arszaw ie, p/zy ul. W idok 19. (na­
przeciw dworca kolejowego).

Ajencja ta przyjmuje także prenume­
ratę „Kurjera Lwowskiego" i Ogłoszenia.

Spostrzeżenia meteorologiczne
Obserwatorjum astronomicz. Politechniki L w o w sk .

18. październ. 7 rano 1 popof. 9 wiecz.

Ciśnienie pow. 734 4 mm 733‘6 mm 732'5 mm
Temperatura . +  6 0 ’C i -  100oC +  58°C
Kierunek wiatru W sw SSW
Prędk. wiatr. 5 3 3

Temperatura najwyższa - - 9  9, najniższa 30.
Godziny według południka lwowskiego.
Uwaga : pogoda.

nr-n u f - i r - m i  ■■ n ■■-■-h-b-b ii

g Plusze - flstrachany - najnowsze R

8 nni/erjały na plasz ze i kostjnm y U 
w u ibn e jG iin cw ybom  gjolera firnta D

B A I T O S 1 E G O I  I J W I E I t l  g
L w ó w ,  u l i c a  U a l i c k a .  l O .  j~j

K a le n d a rzy k .
Dziś rz. kat. Urszuli pm.; gr. kat. Pełchji. Jutro 

rz. kat. Korduli; gr. kat. Jakowa ap. — Wschód słońca 
5 55; zachód 4 22

T e atr  W ie lk i.
Początek przedstawień o godzinie 7-mej.
Wtorek . Welon Pierrotki" i „Chopiniada“.
Środa „Pajace" i „Tajemnice Zuzanny".
Czwartek „Złoto Renu".
Piątek „Chopiniada" i „Welon p errotki".
Sobota o g. 3 pop. „Straszny dwór".

T e a tr  M a iy .
Wtorek, środa, czwartek, piątek „Podatek majątko­

wy".
T e a tr  N ow ośc i.

Wtorek, środa, czwartek, piątek „Pajacyk".
T e a tr  B a ga te la .

Cudziennie przedstawienie kabaretowe. Pocz. o 3. 
Kinoteatry

„APOLLO* „Ślubowanie".
„Kopernik" i „Marysieńka*: „^utasz i Perl- 

mutter".
„CHIMIKA". Henny Porten i H a i'/ Liedtke.
„PASAŻ*: „Komisarz bolszewicki".

Ze Lwowa.
— Jam Kasprowicz, k tó ry  zaniemógł był cię­

żko w  Poroninie ko!o Zakopanego, gdzie od patiu 
miesięcy s ta le  przebyw ał, przewieziony został 
oneigdrtj do L w ow a i pozostaje tu pod opacką ro­
dziny i lekarzy profesorów . U chorego poiawić 
się miały obija w y cukrzycy. Jest nadzieja, że 
w niedługim czasie znakom ity poeta  powróci zu­
pełnie' do zdrowia.

—  Podziękowanie. Wszystkim, którzy przy­
czynili się do uświetnienia mego jubileuszu a 
w szczególności Świetnej Komisji Teatralnej pod 
przewodnictwem P. Prezydenta Chlamtacza, D y­
rektorowi Teatrów P. Czarnowskiemu, Dyrekto­
rowi Tow. Muzycznego p. Sołtysowi, przedsta­
wi :ielom prasy, Związkowi Artystów Scen Pol­
skich, Związkowi Muzyków, W ydziałowi i Pro­
fesorom Konserwatorjum, Kolegom i Koleżankom, 
członkom chórów i orkiestry teatrów Wielkiego 
i Nowości oraz P. T. Publiczności, która tak ła­
skawie i życzliwie obdarzyła Jubilata uznaniem, 
składam na tem miejscu wyrazy najserdeczniej 
szego i z głębi serca płynącego „Bóg zapłać11.

Prof. Franciszek Słomkowski.

— (m) Śmieszna łatanina. P o  wojennem  zni­
szczeniu zaczyna się Lwów nieco odnawiać i od­
świeżać. Wiele starych kamienic pod nowem 
otynkowaniem przybrało  w ygląd nowo wznie­
sionych budynków, co jest często zalsługą nie ich 
właścicieli, ale lokatorów, zw łaszcza źaś kupców, 
którzy chcą nadać swym sklepom w y tw o rn y  po­
zór. Ale staranie to ma także i ujemną stronę. 
W łaściciel sklepu bowiem  nadaje swem u lokalo­
wi tlo takie, Jakie m u  się podoba, ani oglądając 
się na wygląd całości budynku. W skutek tego 
ulice Lw owa robią się podobne do szaty arleki­
na, lub kapoty żebraka, połatanej kawałkami róż­
nej wielkości i barw y. Górna część domu zazw y­
czaj szara, brudna i odrapana, kłóci się ze ścianą 
parterową, podzieloną na  płaty żółte, zielone., 
białe, brunatne i Bóg w ie jakie jeszcze. Jeżeli 
odnowienie całqj kamienicy jest .ze względów fi- 
nansow ych niemożliwe, możmaby przecież świe­
żo pomalowaną część zastosować choć w przy­
bliżeniu do koloru całego domu. Patrzm y trochę 
da^ei. niż na koniec w łasnego nosa!

— Wiec ogńlno-akademicki. W e środę, dn:a 
22. bm. o godz. 7 wiecz. odbędzie się w  sali ra­
tuszowej wiec ogólno-akademicki, zwołany 
przez Lwowski Kom fet Akademicki. Na porządku 
olbrad: sprawa opłat po odpowiedzi ostatecznej 
p. Ministra oświaty.

— W szechpolski zjazd organizacji pracowni­
ków um ysłowych odbędzie się 1 listopada. Na po­
rządku dziennym spraw a bezrobocia i drożyzny.

—  Do zarządu m. kasy chorych zwracają się 
za naszem pośrednictwem interesowani a szcze­
gólnie urzędnicy prywatni z prośbą, aby niektó­
re działy kasy fungowały także popołudniu, gdyż 
urzędnikom prywatnym skutkiem zwiększonej pra­
cy (po przeprowadzonych redukcjach) nie tak ła­
two wydalić się z biura w godzinach urzędo­
wych. Między innemi powinno być umożliwio- 
nem korzystanie także w godzinach popołudnio­
wych z lamp kwarcowych i kąpieli elektrycznych. 
Nie wątpimy, że zarząd kasy w interesie ubez­
pieczonych poczyni stosowne zarządzenia.

— P. Aleksandar Lewicki skazany za krzy­
woprzysięstwo na trzy miesiące więzienia, zawie­
szony został przez prezydjuni miasto w czynno­
ściach radnego miasta Lwowa aż do czasu roz­
strzygnięcia tej sprawy w wyższych instancjach. 
W  razie prawomocności wyroku, zapadłego 
w lwowskim sądzie karnym, nastąpi pozbawienie 
mandatu p. Lewickiego ao rady miejskiej.

— Lwowskiej radzie powiatowej grozj roz­
wiązanie. W ykryć w  niej miano rozmaite nadu­
życia.

— Nowy proces przeciw komunistom udbę- 
dlzie się przed lwowskim sądem  przysięgłych. Są 
to wspólnicy .skazanych za zamach na prochow­
nię lwowską Ditricha i Sołoneńki. Na ławie oskar 
żonych zalsiądać będą: Boher, właściciel dorożki 
automobilowej, Gabriel, s>t. przodownik policji, da­
lej Jaworski, MulikOAya i rodzina Popielów, u któ­
rej w ykryto  drukarnię.

—  Bankructwa we Lwowie. „Republika" łódz­
ka donosi, że we Lwowie zawiesiły wypłaty fir­
my : hurtownia manufaktury Prcmingera, w któ­
rej kupcy łódzcy zaangażowani są na 100.000 
dolarów i firma Rozkwit, w której fabrykanci 
łódzcy także poważnie są zaangażowani.

—W ypadek automobilowy. Dzięki lekkomyśl­
ności szoferów, k tó rzy  ufają w  sw oją w praw ę 
prow adzenia autem i pragnąc się popisać, urzą­
dzają sobie po ufficach wyścigowe raśjdly — zda­
rzył się znów  w czoraj —w ypadek, k tórego  ofiarą 
padł dr. Ludwik W asylew ski. W iozący jego w raz  
z m ałżonką M arją — autem nr. 7551 szofer, Jozef 
Stokowski —w  przejeździe ul. żó łk iew ską w  b a r­
dzo szybktom tem pie — chciał w yprow adzić auto 
z pom iędzy 2 mających się minąć wozów tram w a­
jowych KD i w jechał w  środek. M anew r nie udał 
isię. bo w  tej chwili jeden z w ozów  tram w ajo­
w ych uderzy ł w  ty ł auta tak  siilnie, że siedzący 
tam  dr. W asylew ski w yleciał w  powietrze, ude­
rzył głową w przeciwległy wóz tram w . i spadł na 
ziemię. Żona jego cudem  uniknęła w ypadku. L e­
karz dyżurny pogutow ia rat,, k tó ry  udzieM W a- 
sylewskiem u pień w szej pomocy, stw ierdził u cho­
rego oprócz licznych obrażeń na calem ciele — 
wlsitrząs mózgu.

—  Pożar przy ul. Bema. W . mieszczących się 
pod 1. 18 barakach  z m ateriałam i budowlane™  
oficerskiej spółdzielni m ieszkaniowej, od rzuco­
nego niebacznie p rzez  któregoś z tam zajętych 
pracowników ' niedopałka z papierosa, pow stał 
ogień. Ogień objąf część nagrom adzonych m a te r­
iałów  i gdyby nie natychm iastow y ratuinek praco­
wników, byłby  p rzybrał — w obec tego, że m a­
teria ły  te  byty łatw o palne — groźniejsze roz- 
miiąry. S traż  pożarna przybyła już po zlikwido- 

nvanitu ognia.
— Zamach samobójczy. Poszukiw ana przez 

policję ze względów sanitarnych  dziew ica lekkich 
obyczajów. 18-letnia S tan isław a Jazow ska, pro­
wadzona na. ipoiicję przez posterunkow ego, koło 
pasażu M ikolascha wypiła znaczną Mość jodyny. 
Jazow ską odwiózł posterunltow y na Pogotow ie 
ratunkowe, stąd zaś po przepłukaniu żołądka, od­
wieziono ją do szpitala.

— NaPad pijaków. Na w ychodzącego z domu 
Z am ieszkania przy  ul. Anczewslkicli .1. 1 urzędnika 
k o le i W ładysław a K. napadło sześciu n iezna­
nych dotychczas nieco podpitych osobników, k tó ­
rzy w łaśnie opuścili restar-gCję N. Szlafov'ej — 
mieszczącej się przy tej samej uliicy.— Napastnicy 
w yw rócili go bez najmniejszego powodu na zie­
mię i ciężko pobili. W  czasie szam otania zglnąr 
mu zło ty  łańcuszek w artości 70 zł.

— Wykaz przedm iotów  zn alezion ych  w w ozach  
m iejsk iej k o le i elektr. Rękawiczki damskie, laska, le­
gitymacja Z. G. M , zegaiek damski, portfel zawierający 
pieniądze i drobiazgi, po-tfel zawierający drobną mo­
netę.

Z całej Polski.
— Uczczenie Sienkiewicza w Krakowie. N a­

bożeństwo oficjalne odbędzie srę na W aw elu  25 
b. m. a d!a młodzieży tegoż dnia w kościele M a­
riackim. W  teatrze miejskim uroczyste przedsta­
wienie. W  piątek 24 jm. uniw ersy tet urządzi 
akademię. Odrębną akadem ię urządzi Izba han- 
d i ow o-przem ysłow a.

— KaiPitiiła ,,orła białego1* zwołana .została 
do Belwederu na 25 b. m.

— W ojewodowie tarnopolski i stanisławowski 
bawili w  tych dniacli w  W arszawie w sprawach 
swoich województw.

— Polska delegacja finansowa wyjeżdża 
wkrótce do Londynu w sprawie uregulowania zo­
bowiązań finansow ych rządu polskiego do Anglii.

— Polski KonSres oświatowy odbędzie się 
w W arszaw ie 7 i 8 girulnia. Sekcji będzie cztery 
a to: l) zagadnień metod pracy oświatowej dla 
dorosłych; 2) prac oświatowych na kresach i za­
granicą; 3) prac w śród m łodzieży i 4) organtza- 
■pro-ośw iafow a.

— Pc napadzie łunuiieckim. Podiug telegra- 
mu z Lunińca, sąd przysięgłych skazał na śmieić 
bandytę Aleksandra Lecha spraw ę reszty oskar­
żonych przekazano sądowi mieszanemu.

— Uroczyste otwarcie mostu r.a Sole odbę­
dzie się w Oświęcimiu 26 bm.

—  19 firm w Gdańsku zbankrutowało w krót­
kim czasie, tj. od czasu ostatnich Targów gdań­
skich.

—- Ceny w krakowskim teatrze miejskim im.
Słowackiego zostały obniżone. Fotel najdroższy 
będzie kosztował 6 zł, loża na 5 osób 25 zł a naj­
tańszy bilet na galerji 50 gr, Bilety na przedsta­
wienia popularne będą tańsze.

—  Redukcja w krakowskim oddziale Banku 
Polskiego objąć ma osób kilkanaście. Podobno 
także pracownikom lwowskiego oddziału Banku 
Polskiego grozi redukcja.

—  Strajk lekarzy kas chorych w Sos o w e  
zakończony.

—  Deficyt budżetowy województwa śląskie­
go wynosi około 20 miljonów zł.

— Okręgowy urząd ziemski utw orzony zo: 
stanie w  Katowicach.

— W strzym anie ruchu pociągów. Z powodu 
słabej frekweriafi w strzym uje się z dniam 1 łfgto- 
pada br. na liipj; P rzem yśl—Chyrów bieg pocią­
gów osobowych Nr. 2013 (odjazd z P rzem yśla 
4.26) oraz Nr. 2024 (odljazd z Chyrowa 20.35).

— Trupa nieznanej kobiety znaleziono one- 
gidlej w  rowto obok Lisiatych w  pow. sftyiśkto- 
Denatka iCicizyła lat około 50 i by ła  żebracziką. 
identyczności jej dotychczas stw ierdzić nie zdo­
łano,
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— Brak mieszkań w Polsce. Obecny deficyt 
mieszkań w ynosi w  12 większych miastach pol­
skich 125.000 mieszkań, a  w  5 najw iększych mia­
stach (W arszawa, Lwów, Kraków, Poznań i W il­
no) 75.000 mieszkań. Dla pokrycia tego deficytu 
należałoby przez 10 lat wybudować przynajmniej 
no 25.000 mieszkań rocznie. W ybudowanie w 12 
-większych miaistaich 25.000 mieszkań rocznie ko­
sztow ałoby około 325.000 zt. przyjmując jedynie 
mieszkania dwupokciJbwe. Jeżeli budownictwo 
postępować będzie w tempie dotychczasowem, 
dopiero zfd 30 lat będzie można w Polsce pokryć 
deficyt mieszkaniowy.

—  Powiat husiatyński nie istnieje. Z dniem 
1 lipca b. r. przeniesiono siedzioę starostwa bu- 
siatyńskiego do Kopyczyniec i zmieniono nazwę 
na powiat kopyczyniecki, obecnie zaś zarządzo­
no przeniesienie siedziby urzędowej inspektoratu 
skarbowego husiatyńskiego do Kopyczyniec. (n)

Z całego świata.
— w  areszcie śledczym w Kownie na 139

więźniów politycznych znajduje się 62 Polaków.
— Pogromy na Ukrainie. „Praw da" donosi1, 

że nu Ukrainie było ogółem 1235 pogromów ży ­
dów, przyczepi wym ordowano 70.000 osób. P rze­
w ażna część żydów musiała opuścić miejsce za­
mieszkania. W ielka liczba miasteczek i wsi zo­
stało zniszczonych.

— Opłaty pocztowe i telegraficzne w Austrji 
podwyższone zostaną od 1. grudnia br.

. _ Kandydatów dc parlamentu angielskiego
zgłoszono do 18 bm 1400 na 615 m andatów, a to 
540 konserw atystów , 500 stronnictw a robotnicze- 
go, 340 liberałów i kilku komunistów.

— Dwóch bankierów zbiegłych z Budapesztu 
uwięziono 17 b. m. w  Paryżu a  to właściciela 
banku Emil W eiss i syn, Emila W eissa i In Inna 
Oeszi‘ego. Po bankructwie uiciekli samolotem.

ZeDrania, odczyty i widowiska.
— Wacław Sieroszewski, znakomity powie- 

śc-opisarz, mówca i podróżnik, wygłosi w  dniach 
^2 i 23 w  środę i czwartek o godz. 8 wieczorom 
w sali „Gwiazdy" przy ul. Franciszkańskiej, dwa 
niezwykle ciekawe odczyty na tem at: „Dusza 
W schodu i Zachodu", oraz ,,Okoma“. Odczyty 
będą ilustrowane 100 przeźroczami z  Indji, Chin, 
Egiptu i Ameryki, oraz Cennymi kopjami drze­
worytów.

— Odczyt o Pomorzu. W e w torek, dnia 21. 
października, odbędzie się w  sali Tow. Politech­
nicznego (ul. Zimorowicza) O1 godz. 7 wiecz., od­
czyt p. dr. F lory Mifty Ogól ek-PanKowej pod 
tytułem : „Rola Pomorza w życiu Polski".

— Polskie Towarzystwo Politechniczne. W&
środę, dnia 22. października br.’ o godz. 6.1S 
wlecz, odbędzie się zebranie tygodniowe, na któ- 
rem  p. prof. dr. Maksymilian Hubtsr w ygłosi od­
czyt p. t.: „Z kongresu mechaniki technicznej w 
Delft". Goście mile widziani.

— Wieczór ..Złotego osła44. Pod tym  nie­
zw ykłym  tytułem  zapowiedział Zaw. Związek 
L iteratów  Polskich pierw szy tegoroczny swój 
wieczór, k tóry  odbędzie się 27. bm. w sali Tow. 
Technologicznego przy ul. Bourlarda 4. W ieczór 
poświęcony będzie jednej z najprzedziwniejszych 
książek, powieści Apolejusza p. t. „Złoty osioł1*, 
której przekładu z języka łacińskiego dokonał 
znany poeta Edwin Jęldrkiewicz. Tłómacz odczy­
ta  w ybrane ustępy tego arcydzieła, a słowo 
wstępne wypowie św ietny prelegent Jan Paran- 
dowski. Bilety wcześniej d,o naibycia w Księgarni 
Naukowej (Hotel George‘a).
. - ?,Złoio Renu“ dla młodzieży szkolnej. Część 
bidetów, k tó ry  Dyrekcja w  zeszłym  tygodniu 
przeznalczyła dla m łodzieży szkolnej na „Złoto 
Ręnu“ została w ciągu jednego dnia rolzchwyta- 
na. W obec tego- na czwartkowe przedstawienie 
„Złoto Renu" Dyrekcja znowu przeznacza cześć 
zniżkowych biletów, które nhbyw ać można w 
gmachu gimnazjum im. Królowej Jadwigi przy ul. 
Akademickiej. Tak również m ożna już kupować 
b ilety  w stępu na sobotnie przedstaw ienie popo» 
łudniowe „Strasznego dworu".

— Ceny dramatu na przedstawienia baleto-
we. Na „Chopiniadę" i „Welon pierotki" we w to ­
rek tj. dzisiaj i w  piątek będą obow iązywały ce­
ny  dramatu nie opery.

— „Pajace" i „Tajemnica Zuzanny44, W  śro­
dę T eatr Wielki w znaw ia raz jeszcze operę „Pa­
jace" z pp. Lipowską, Manem, CyganM em , oraz 
„Tajemnistę, Zuzianny" z PP. Lubicz i Dolnidkim.

Nauka i wpisy na kurs dla dorosłych Koła 
pań TSL. (uddział niższy i w yższy) odbywają 
się w szkole żeńskiej im. Staszica (Podwale I p.) 
w niedziele, wtorki ,i czwartki od godz. 5 popol.

juljjusz Me!m urządza we filji, 21, październi­
ka we Lwowie w Rynku 1. 18, próbne gotowanie 
kawy, na które zaprasza uprzefjmie Szanowną 
Publiczność.

Z sali sądowej.

Śmiertelne strzały w cieniu nocy.
Drugi dzień rozpraw y przeciw Dm ytrowi 

Pryszllakowi o zastrzelenie krew niaka sw ego 
Hyńka Ga la cli a w  Putiatyczach, zgromadził w  sali 
sądowej takie mnóstwo obywateli św iątkujących 
„kuczki", że nietylko w szystkie ław ki dla putbli- 
czności, ale naw et ławki dziennikarskie zajęli, liie 
m ający niic w spólnego z dziennikarstw em  syno­
wie Izraela. Przesłuchiw ano świadków i jakkol­
wiek zeznania ich nie m iały zbyt ciekaw ych m o­
mentów, przyjm ow ano je chwilami bardzo gfoś- 
nemi objawami zdziczenia, które inn i ,starali się 
tłumić słow am i: „sza, sza...44 Atmosfera w sali 
sądowej była bardzo duszna i niezbyt wonna.

Z zeznań niektórych świadków wynika, że 
zastrzelony śp. Gałach był usposobienia gw ałto­
wnego, a nadto tak zaw zięty, że gdy mu propo­
nowano zgodę z oskarżonym  oświadczył, że ni­
gdy tego nie uczyni, przyezem dodał: „albo ja, 
aJlbo on tru p 44. Spory, kończące się zw ykle bójką 
pow odow ał stale śp. Gaiach.

•Przebieg rozpraw y nie dostarczy! żadnego 
dowodu konkretnego, czy  sokaUzony dopuścił się 
m orderstw a ?■ prem edytacją, jak mu za n u c ił akt 
oskarżenia, a vdę,c pozostało  do ocemieina przy­
znanie się oskarżonego, że strzelił trzykrotnie, ale 
dlatego, że śp. Gałach gonił za nim z kijem w -rę­
ku i że chciał go strzałam i odstraszyć.

Trybunał przedłożył sędziom przysięgłym  
pytanie w  kierunku zbrodni skrytobójczego m or­
derstw a, ew entualne w kierunku zbrodni zabój­
s tw a  i trzecie, na w ypadek zaprzeczenia dwu po­
przednich, mianowicie w kierunku w ystępku p rze­
ciw bezpieczeństwu żyoia z § 335. Sędziowie 12 
głosami zaprzeczyli pierwsze, a  7 głosami drugie 
pytanie, natom iast 10 głosami potwierdzi,li p y ta ­
nie ostatnie. T rybunał skazał P ry  szlaka za w y­
stępek  na dziesięć miesięcy ścisłego aresztu.

Fałszerstwo w  hsięgorii obrotu.
Interesująca pod względem praw niczym  roz­

praw a sądow a toczyła się przez trzy  dni ub. ty ­
godnia przed lwowskim trybunałem  orzekają­
cym, pod pjrzew. r. Angielskiego. Na ławie oskar­
żonych zasiadło trzech kupców lwowskich: Cha- 
im Stahl, Józem Katz i M aurycy Kreutzer, oraz 
pomocnik bucbalteryjny Józef Dreifuss. P rokura­
tor Hryniewiecki oskarżał ich o zbrodnię oszu­
stw a z § 197. Zbrodni tej dopuścili się, jak tw ier­
dzi oskarżenie, przez to, że w’e w rześniu i paź­
dzierniku 1923 r. w e Lwowie w  zamiarze uchy­
lenia się od płacenia podatku przem ysłow ego w 
przepisanei w ysokości i w yrządzenia przez to 
Skarbow i Państwla szkody, prowadzili w  księdze 
obrotu fałslziywe wykiazY rozchodów, a to celem 
nadania tejże księdze i dokonanym w  niej fałszy­
wym  wpisom pozoru prawdziwości i tern w ięk­
szej wiarygodność", prowadzili także fa łsz^ye 
księgi fakturowe, służyć mające do ew entualne­
go skontrolowania wpisów w  księdze obrotu, 
wpisując tak do księgi obrotu jalk dó (księgi faktur 
pozycje zupełnie dowolne i z rzeozywistym  obro­
tem najzupełniej niezgodne.

W prow adziw szy w  ten szczególnie podstęp­
ny  i chy try  — jak twierdzi laikt 'Oskarżenia — spo-

Krajowy wyrób p roszków  do piec/.enia. Od 
dość aawna już mamy sv'ojską produkcję proszków na 
budyń różnych smaków, proszków do pieczywa i ciast, 
cukru waniljowego i cytrynowego, rroszku na sos wa- 
niljowy itd. Artykuły te, które dotychczas sprowadzane 
były z zagranicy a przeważnie z Niemiec, wyrabia i wy­
puściła je do handlu pod nazwą „Luba“, Lubońska Fa­
bryka Drożdży dawn. H. Sinner Tow. Ak w Luboniu 
pod Poznaniem. Wyrób artykułów doprowadzony został 
do takiego poziomu, że gatunkowo przewyższają one 
wszelkie pokrewne artykuły zagraniczne i są od nich 
tańsze. Jest to dziś faktem już stwieidzonyin, że ła 
bryka z dnia na dzień produkcję swoją podwyższa dzię­
ki napływającym ze wszystkich stron kraju zapotrzebo­
waniom. Byłoby wielce pożądałem i wskazanem, aby, 
nasze szanowne panie domu, jak. i kupiectwo zwróciło ■ 
większą uwagę na tę nową gałęź przemysłu krajowego, 
i jak najszerzej poparło wyroby wspomnianej fabryki, ■ 
dając tern samem wyraz hasłu „swój do swegu pc swo­
je", najlepiej zabezpieczającemu rozkwit produkcji kra­
jowej.

sób w błąd władze skarbowe co do wysokości 
obrotów miesięcznych, dokonyw anych w  sklepie 
firmy Stahl i Ska spowodowali w ym iar podatku 
przem ysłow ego dla teiże firmy o wiele niższy 

' od kw oty podatku na podstawie rzeczyw istych 
obrotów Państw u przypaść mającej, czem P ań­
stwu szkodę na kwotę 194,317.909 mp w y rz ą ­
dzili.

Spraw a niniejsza była omego czasu głośna. 
Trzej pierwsi oskarżeni mieli sklep bław htny 
przy ul. Słonecznej. Policja otrzym ała anonimo­
we doniesienie, że właściciele firmy prowadzą 
podwójne księgi handlowe, mianoiwtcie specjalne 
księgi dla użytku władz skarbowych, a w łaściw e 
księgi, wykazujące praw dziw e obroty są ukryte 
u Stalila w  domu. Rewizja' potwierdziła prawdzi­
wość podniesionych w doniesieniu zarzutów.

Po zarządzonych aresztowaniach, wplątano 
w tę aferę jednego z radców  skarbow ych i szar­
pano publicznie jego imię, jako współwinnego: 
Jednak śledztwo w ykazało bezpodstaw ność po­
dejrzeń, a w następstwie tego śledztwo przeciw 
niemu umorzono.

W  ciągu rozpraw y przesłuchano kilku św iad­
ków, rzeczoznawców i odczytano rozmaite akty.

‘ Obrońcy dr. G rek i dr. Kibitz stanęli na; sta­
nowisku, że fałszowanie księgi obrotowej nie sta­
nowi dowodu zbrodni oszustw a i  co najwyżej 
niniejszy fakt może biyć przekroczeniem  skarbo- 
wem. Fałszyw e zeznanie obrotów u władz skar­
bowych jest oszustwem. W  końcowych przem ó­
wieniach aż trzykrotnie przem awiał prokurator,, 
polemizując z wywodami obrońców, k tórzy nie 
ograniczyli się rów nież na  jednem  przemówieniu,

Trybunał w ydal w yrok uwalniający w szyst­
kich oskarżonych od zbrodni oszustwa, ai w mo­
tywach w yroku stanął mniej wilętej na tern sa­
mem stanowisku, co obrona. Natomiast prokura­
tor zgłosił zażalenie nieważności.

NADESŁANE.

J O I O I C  l O l O O O l O l O I O Ł O I C I Ł

Juliusz Meint 
u r z ą d z a  

w e  w to r e k  21. bm.; 
w e  tSfji

l.wów, Rynek 18.

pnćbne gotowanie
kawy.

3 I O I O I O I O I O I O I O I O I  O I O I O I



6 KURIER LW OW SKI z środy, dnia 22. października 1924. Nr. 242.

N A D E S Ł . P N E .

Firma 3. E I S E H B S i n B  * 3 5 $ S ! 2 j
zwraca uwag?, że nie zarożył żadnej filji we Lwowie

i zaznacza, że d łu go letn i m agazyn  ten znajduje s ię  li ty lko 7982

przy ul. J A S lE L L O rtS K A  I. » a. I |t|y SU lilii lUbWll M d
iuZJ >»ać A P O I I 0 “  Prz> kupnie b iletów  f |  b ęd zie  ,,zA I v ź L L <  J  na obraz — —

KRÓLOWA MOULIN ROUGE.

Sport.
PIŁKA NOŻNA.

Wyniki niedzielne. Lwów: Pogoń-Gzarni 4 : 0  
(3 : 0). Pogoń (Stryj) - Lechja 3 : 3  (0 . 0). Stani­
sław ów . Poloinja (Przem yśl) - Re wora 4 .0 . Kra- 
ków: Wisła W awel 1 :2  (1 :1 ) ;  Jutrzenka -
C rae iy ia  1 :0  (1 : 0); Olsizai - B. B. S. V. (Biel­
sko) 0 : 0.

Warszawa: Hasmo-nca - Legja 4 : 1 .
Pogoń ł Stryj) - Lechja. W ynik zawodów nie* 

dzieinyleh nie jest zadowalający. 3 : 3 to nie jest 
rezultat, jakiego po Lechji w  grze z B-klasową 
drużyna s p o f e ie ^ ć  się należało. Pochlebnie na- 
to m ast w r a z i ć  się można o Pogoni stryjskiej. 
Iktóra pokaz d a  \y niedzielę grę o ipoziomie A-kla- 
sowySL Lechja uzyskała trzy  bramki przez T ar- 
czjyńsk!ego. Dla Pogoni strzelili po 1 bramce 
Muszyński, Parasz czak i Madlinger. Sędziował P. 
Deoowski.

Stan rozgryweK o mistrzostwo okręgowe
przedstawiła s:tę po uwzględnieniu niedzielnych 
'zawodów następująco: 1) Pogoń 15 p., 2) Haismo- 
p-ea II ,p., 3) Czarni 10 p.. 4) Polonja 9 p.. 5)
Lechja 6 p.. 6) Re w era 1 p.

Pogoń - Czarni. Rozgryw ki o mistrzostwo o- 
kręgowe na r. 1924/1925 dobiegają końca. Jeszcze 
jedina W  dwie niedziele, a w iedzieć będziemy,

kto zaijmie drugie i trzecie miejsce po mistrzu o- 
kręgu lwowskiego Pogoni, który ositatniem zw y­
cięstwem nad Czarnymi stanął s in ą  nogą na. 
miejscu czołcpwern. Pogoń wygrała z  Czarnymi 
stosunkiem bramek 4 : 0 ,  a do połowy 3 : 6. 
W ygrała pewnie i zasłużenie. Orę Pogoni ana­
lizując, zwłaszcza- jej ostatnie występy, stw ier­
dzić należy bez zastrzeżeń, że jest to  gra p'erw- 
szorzędna. reprezentacyjna gra, jalką w ataku 
szczególn e — poszczycić sie można. Atak idzie 
zw arta 1 n.ią. pewmy siebie i rozumiejący się na 
Wzajem doskonale. Tak środkowej trójce, jak i 
obu skrzydłom  nic absolutnie zarzucić n>e można. 
Pwnoc nie Je/d rów norzędna z atakiem, nie znaj­
duje s ę jeszcze w do-skonfalej formie. Hanke za 
często bawi się z przeciwnikiem, co przy powta­
rzaniu sia-jtych eksperym entów, zaczyna byc 
nudne- Obrona wyistarcaająca. wybija s:ę — jak 
zaw sze — bram karz Gorlitz spokojem i pewnymi 
występami.

O ile atak  Pogoni był niezrów nany, o tyło 
Czarnych nie stał w niedzielę na wysokości za­
dania, pozostawał w drużynie na  -drugiem miej­
scu obciążając silnie pomoc i obronę Czarnych. 
W ysiłki pomocy i obrony Czarnych w  szcze­
gólności Hawlinga, Kmicińskiego i 'Kopcia II nie 
na wiele się przydały  wobec napierania ataku 
Pogoni i musiały w końcu ulec przemocy. Atak 
Czarnych nie pracował ze  zrozumieniem się

wzajemnem. w ykazał brak techniki, a bodaj i 
siły fizycznej. W innicki (bramkarz) miał swój 
zły dizleń; niedzielną Przegraną można mu w  pe­
wnej mierze przypisać. Piiłlklę. wypuszczał stale z 
z rąk — niewiadomo czy ze zdenerw ow ania, czy 
też z zimna.

W  pierwszej poiowie Czarni rozpoczynają 
atak. po chwili jednak tracą piłkę i zadowolić się 
muszą odpieram':em ataków, przypuszczanych bez 
ustanku przez Pogoń. Ataków była ogromna 
dość, wiele kończy się bciz efektu w  postaci goa- 
la. P ierw szą i drugą bramkę zdobył Garbień, 
trzecią Bacz. T rzy  bramki stracone w przeciągu 
35 minut zagrzały  C zarnych do ataku, który w net 
Pogoń zlikwidowała, przypuszczając mową serję 
ataków aż do gwizdka sędziego.

Przebieg g ry  w drugi!?] połowie stracił r.a 
wyrazie- Pogoń nie w kładała w nią pełnej ambi- 
cj1. Tempo silne — Czarni częściej atakują, z a ­
w sze bez rezultatu. Bronią się czasami kam era­
mi. W  26 minucie strzela Bacz niespodzianie 
czw artą bramkę dla Pogoni, której W innicki nie 
potraf i obron ć i zam yka nią ostateczny -wynik 
zawodów. Obustronne dalsze ataki nie zmieniły 
stosunku bram ek do końca gry.

Sędziował p. Rutkowski z Krakowa. Publicz­
ności nie wiele. N.

NADESŁANE.

flJ iiol.?: Dr. T. Piasecki w Krośnie
przyjmie koncypien.ta katolika.

Z AjjflKII Jak nas informują z cyrku ostatnie pożegnalne 
U Sitnu przedstawienie odbędzie się nieodwołalnie dn. 

26 bm. W dniu tym urządza Dyrekcja cyrku „Benefis* 
s vemu zasłużonemu kierownikowi artystycznemu p. J. 
Krasnopolskiemu, który wystąpi z własną bardzo intere­
sującą produkcją, piócz której wypełnią program decy­
dujące zap sy atletów. Ze względu na wielką svmnatję, 
jaką p j Krasnopolski cieszy się w naszem mie cie 
spodziewać się n beży olbrzymi napływ publiczności. 7977

KUfłJER EKONOMICZNY
Lwów, 20 października.

+  Spichrzem zbożowym stały się Stany 
Zjednoczone w tjj im roku. Ze względu na zle zbio 
ry  w całej Buirapie z powiodu ciągłych, deszczów, 
planujących ubiegłego lata, w szystkie kraje euro­
pejskie zmu-zone są pokryw ać w  Ameryce swe 
niedobory zbożowe. A skutok jest ten, że jak 
ob lczpą . E tany  Zjednoczone sprzedają o b ecn e  
po dwa miljony k\ijn talów  (jeden kw. =  100 3dg.) 
zboża d/jennle. Oczywiście, przy takiem zapo­
trzebowaniu, ceny zboża amerykańskiego mn- 
s  ały  >ść w górę. -

4 - Gdańsk czerpał 90°/0 awych dochoaow ze 
źródeł Polski. *Kurjer Gnański" zamiesza artykuł 
wstępny, w którym stwierd a na mocy załączo­
nej statystyki szczegółowej i urzędowej, że obec­
ny wzrost tonażu okrętowego w porównaniu z cza­
sami przedwojennym wynosi miljon ton. Dz ęki 
łączności z Polską wzrósł: eksport drzewa p 1- 
skiego w r. 1923 wynosił 700.000 ton wartoś 1 
119 mlljonów guldenów, podczas gdy przed woj- 
ną w r. 1913 wynosił 211.000 ton, wywóz nafty 
polskiej, ruch emigracyjny i reemigracyjny polski 
przed wojną wynosił 20,000, obecnie 145.000. Im­
port wz ósł, zwłaszcza nawozów sztucznych i śle­
dzi, którymi Gdańsk pobił dawno konkurencyjne 
porty niemieckie Królewiec i Szczecin. Wszystkie 
te fakty wykazują, że G iańsk czerpał nieomal 99 
proc. swych dochodów gospodarczych ze źródeł 
Polski w czasie sw ego pięcioletniego istnienh, 
jako Wolne Miasto.

g ie ł d a  l w o w s k a .
Na pr/.edgiełdzie zainteresow anie b y ł o  

wcz-urfa-f słabe. Transakcji mało, przy kursach nie­
jednolitych, częściowo zniżkowych. Gazy wScłi.
11.50, zaichodire 2.90—3, Jaw orzno setki 14.70. 
drobne 16.75. Za Lgnozę chciano płacić JO. Po­
pyt za( Radziwiłłem i Ruckerem bez towaru. Za- 
ofiarowanie r.a ogól silne. Akcje katowane, z w y ­

jątkiem arbitrażow anych, -utrzymali sic prze­
ważnie na p ozorne  ostatnich notowań. Akcje ar­
bitrażow e zw yżkow ały u nas podobnie jaik i w 
Krakowie. Transakcji więcej 'jak na przedgiełdzie 
— -oferty sprzedaży pożyczki dolarowej i bonów 
złotych n ’e znalazły odborców .

Płacono za Chodcrów 5.50 (dużo transakcji) 
Browary 7.90 (ostatni burs 7.50), Zieleniewski
10.50, Chybie 7, Sierszę g. 4.55. Z akcji banko­
wych kupowano prócz B. Hlpot., Przem ysł, i 
Ziem. Kredyt, także aikcje B. Związku Sp. Za­
robkowych.

W aluty nieznren one. Ruch ożywiony. Do- 
!óir 5.18. Dewiza ma Zurych zw yżkowa.

Tendencja niejedno i tir. Usposobienie spokoj­
ne. Od śm dy 22. bm. ,zebrania giełdowe odby­
wać się będą w  każdą środę.

OBROTY W AKCJACH.
Kołowane. Hipoteczny 0.59, 0.60, P rzem y­

słow y 0.41, 0.42. 0.39, 0.40, Z. B. K. 0.11, 0.1,\  
Zarobkowy 6.90. 700, B row ary 7.80, 7.85, 7.90
Chodiorćw 5.45, 5.50, 5.40, 5.45. 5.50, Chybie 7.00, 
Cegielski 0.67. 0.66, 0.73, 0.72, 0.70. 0.75, 0.76, P. 
1’. B. 0.22. 0.23, 0.24. R akszaw a 2.40, 2.35. S :ersza 
g. 4.50, 1.65. 4.55, Tespy 3.90. 3.80, 3 90, Zieleniew­
ski 10.30, 10.50, Nienio/owski 0.52, Parow ozy
0.39, 0.40. 0.38, Pezet 0.26.

Niekotowane. \ i  ma 1.25, Ziemian 0.11, Gazy 
wsoh. 11.75, 11.65, 11.50, Gazy za eh 2.90. 2,95
3.00, Gazolina 1.30, 1.35, Hurtów kol. 0.80 Atlas 
4.00 Jaworzno (100) 14.70, drobne 16.90, 16 75, 
Len 0.48, 0. 49, 0.50, Nobel 1.50, Olkusz 0.80, 
Sclio,n 63.00. 62.00, Foresta 0.25, Węglówki G.031̂ , 
ofł kup. 30,00.

Obroty prywatne poza giełdą z powodu 
SMiąit żydowskich były tylko w dolarach, które 
notowały: am eryk 5.17 1 /4 do 5.17 3/4, kanad
od 4.96 do 4.98.

GIEŁDA GDAtfSKA.
Warrz.wa 106 93-107.47. Złoty 1 7 6 1 - !0KJ4 

V lork 5.5735-5 6015. Londyn 00,00. Paryż 00,00 00 00 
Szwajcai j. - 0 0,03-1 00,00 Niemcy 000,000-000,000,Włoch) 
00,00-00/10, (AW).

AKCJE GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
B. DysKont. warsz. 5 10, B. dla Handlu i przem 

2,10, B. Kredymwy war< z.C 30, B. Handlowy warsz. 660 
Przemysł. Polskich 0,00 Przemysłowy warsz. 0.00, B 
Handi. Poznań 2,10 B. Przemyst. Lwów 0,00, B. Z ». Sp, 
Zarób fi,6u, B. Zachodni 1,90, B. Zw. Ziemian 0,30, Ce­
rata 0,00, Tespy 0,00, Kijewski 0,27, Puls 0,00, Weit 0,U(] 
W ih0,)5, Elektryczność 1,80, Pol. tow. elektr. 0,0), Cho- 
jorów 1,55, 1 Jzersk 0,'0, Częstocice 2,10, Gosławice 2.45 
Michaiów 0 50, Cukier 4,05, Węg;el 3,45, Pol. Nafta 0,03 
Bruggzr 00,U0, Nobel 1,60, Cegielski 0,63, MocPzejów Vr. 
4,85, V-0,00, Njrbllr, 0,87, Ostrowieckie 7,90, Parowozy 
0,38 Pocisk noo, Rohn 0 em. 0,50, Starachowice 2,75, 
Ursus 2,/15, Zieleniewski 10,00, Zawiercia 27,0C, Żyrar­
dów 16,65, Borkowski 1,25, Syndykat Roi. 0,0C, Pol. 
Lloyd 0,00, Ćmielów 0.00, Haberbusch 5 /0 , Spiess l 56. 
Siła Światłe 0,00 Firley 0,00, Łazy 0 00, Drzewo 0 00 
Przęm. leśny 0,00 Lilpop 0,72, Belool 00C, Hurt OTO, 
labłkowscy 0,00, Trausp. i Żegluga 0,00, Filtzner 0 00 
Rudzki 1,45, U,00, Konopie 0,00, Si rem 00,00, Zgierz 
0,00, FuSteluik 0,00, Lenartowicz 0,00, Orthwe.n, 0,00, 
Klucze 0,00, Tepege 0,00. Ostrowiec 0,00, Spirytus 3 66 
Zach tow 0,00, Korek U,00, Majewski 00 00, Brovn Bo­
ye*- 0,00, Zj Fabr. Masz. 0-00.— Tendencja utrzymana.
(AW1

Kursa waiut 
Kurjer 

Lwowski 
Nr. 242

Lwów
20październ.

Wa-szawa 
20 październ.

Zurych 
20 październ.

D e w i z y
100 złotych -  00 — 100‘8G
1 funt ang. — 23-30 2340

] lOOfrsfranc. — 27-27J/5 27 30
100 fr. szwaj. — 99 90 10600
100 frc. belg. — 25-02 >/2 27 05
100 K czesk. —• — 15-4872 1Ł50
JOu K węg. — o,c*o o-oooo
100000 k aust — 7-32'k 7 3
100 M niem. — 00W j 1-24
1 Dolar am — a 18’/2 5*21
ICO Lir wł 000—GOC 22 69 0000
100 Lei rum. dOOO 000 290

1 100 guld. hol. — 203-35 20355
100 K norw. _ —•— 71-25
100 K duńsk. — ------ 9000
100 K szw. — ClOOOO 138-60
h iszpanja — 7 1*25
bel grad 7-50
Pożycz, złota 600
Poż. kolej. 900

1 bony złote 0-93
Miljonówka 0-75

(A W) (AW)
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specjalny wybór rękawiczek i rończoch oraz bieliznę męską

(naprzem Katedrj) poleca
Ze spurtu.

LEKKOATLETYKA.
Zawody lekkoatletyczne międzyklubowe u-

rządza A. Z. S. w e Lwowie dnia' 25. październ La 
br. o godz. 2 popoił. na boisku Pogoni. W  program 
zawodów wejdzie trójbój (bieg, rzut, sfcokB 
Zgłoszenia zawodników w sekretariacie A. Z. S, 
Lwów, ul. Lozańskiego 7.

TENrliS.
Turniej tennisowy. Dnia 19. bm. zakończy! 

sic w  W arszaw ie turniej tenti sov/y o m istrzost­
wo korpusu oficerskiego W . P. W e finale zdobył 
mistrzostwo korpusu por. Przybylski z Poznania, 
bijać kap. Gajdę 6 : 1, ó : 3, 6 : 0, w  grze po- 
dwómeti kap. Gajda i por. Olcbowicz bijąc parę 
kap. Loth i por. Komander 6 : 0, 7 : 5 1 7 : 5 .

OGÓLNE.
Koło dziennikarzy sportowych w e Lwom ie

komnuśKuje, że nieporozumienie z I. L. K. S. 
Czarni zostało w niedz elę ubiegła zlikwido­
wane.

Z i P ? s H i .
IV. Zeszyt „Architekta" zawiera dalszy o;ąg 

pracy p. Skórewicza o Zamku Królewskim w 
Warszawie (tpuka Wazów), dokończenie uwag 
p. Pajzderskie^o o literaturze odnoszącej się do 
arcmtektury w Polsce, wywody p. Seageia o 
„korzystnem oświetleń u galeryj obrazów i mu­
zeów", ważne z powodu ogłoszonego konkursu 
na Muzeum w W rszawie; objaśnienie projektu 
p. Szyszko — Bohusza na kościół pod wezwa­
niem Opatrzności Boski! j i dom XX Misjonarzy 
we Lwowie, nekrolog przedwcześnie zmarłego 
architekta Stępkowskiego, wreszcie komunikaty 
c dnoszące się do międzynarodowej wystawy 
sztuk dekoracyjnych w Paryżu.

Specjalista churob skórnych i wenerycznych

Dr. GOLDSTEIN wied. i berlińskiej 
Ord. 1 0 - 1 2  i 2 - 5 ,  KRASZEWSKIEGO 3. 774i

K a r i  t a ń c ó w
dla początkujących rozpoczyna RAAB, Sykstuska 

25. — Wpisy codziennie. 7987

Specjalista chorób skórnych i wenerycznych

Dr. R ozm arin
p ow rócił i ord. Lwów, Kopernika 12. 7766

| K a
t* ~~~

codziennie świeżo paloną i surową 
 niezrównanej j a k o ś c i --------

p o leca

Karol Krupiński, Lwów
A kadem icka 4. 7834

928 U m yw aln ie
N A C Z Y N I A

kuchenne emaliowane i aluminio­
we poleca w najlepsz. gatunkach

Marian Keściufc
Litów, ul.Czarnieckiego 1.

OGŁOSZENIE

Spółki akcyjnej dla handlu i produkcji 
chmielu i surowców browarnianych,

dawniej M. Weinreb i Ska we Lwowie.

Na zajadzie § 22. statutu zaprasza niniejszem podpisana Rada Za- 
wiadowcza na

pajie i i i
Akcjonarjuszów Spółki,

króre odbędzie się dnia H. lisiopada 1924 o godz. 4 popoł. w sali posie­
dzeń Ban.:u Dyskontowego Warszawskiego, Oddziału we Lwowie, ulica 
Tizeciego Maja 14., z następującym porządkiem dziennym:

I. Zmiana §<; 35 i 22 statutu Spółki, odnośnie do Drzesunięcia ro­
ku administracyjnego i terminu Zwyczajnego Walneg j  Zgromadzenia.

J> Podwyższenie kapitału akcyjnego Spółki.
III Wnioski akcjonarjuszów.
f.krjonarjusze chcący brać udział w Wainem Zgromadzeniu mają 

najpóźniej do dnia 5 listopada złożyć swoje akcje w Banku Dyskonto­
wym Warszawskim w W; rszawie lub w Oddzie e tego Banku we Lwowie, 
przyczem zostaną im wydane legitymacje upoważniające ich do brania 
udziału w Wainem Zgromadzeniu.

(§ 28 statutu opiewa: Każda akcja daje pl ewo do oddania jednego 
głosu. Prawo głosowania na Wainem Zgromadzeniu może być 
wykonywane przez akcjonarjusza albo osobiście, albo też przez 
pełnomocników, bez względu na to, czy ci są akcjonariuszami 
lub nie. Kobiety wykonują prawo głosowania przez pełnomocni­
ków, małoletni lub osoby, pozostające pod kuratelą, przez swych 
ustawowych zastępców, spółki nandlowe przez osoby, uprawnio­
ne do ich zastępstwa na podstawie ustawy lub pełnomocnictwa, 
inne spółki pizez upełnomocnionego w tym celu członka, kor­
poracje, instytucje i t. p. przez jednego ze swych przełożonych, 
przyczem wszyscy ci zastępcy nie muszą wcale być akcjonariu­
szami.

§ 29. statutu opiewa: Prawo do głosowania na Wainem Zgroma­
dzeniu przysługuje tym akcjonariuszom, którzy najpóźniej na 6 
dni przed Wainem Zgromadzeniem złożą w miejscu podanem 
w obwieszczeniu, akcje uzasadniające ich prawo głosowania.

We Lwowie, dnia 20. października 1924.

R - A - D - l - 0
św ia  ow e przedsiębiorstwo w yrabiające HI

aparaty i przykry dla laójotelefasji i telegrafii
poszuSwe priedsfcaotfcieli I

we wszy tkich m iejscow ośc;2ch Rzeczypospolitej.

Reflektanci mogący wykazać się fachowością i
d e ś i t i » c t c i 4 n i e m  w  d z i e d z i c em • 9
o ;r H , a i | i z a w c i i  będą w pierw zym rzędzie uwzględniani. 
Oferty pód „A. B. C. N, 161024“ doadministr. „Karjera Lw cw sdego"

Niesiysilanie tanie cena
6 par filiżanek do herbaty tylko . . . Zi. 7*50
I garnitur do herbaty na 6 osób tylko . „ 9*—
1 serw is obiadowy na 6 osób tylko . „ 55“—

wszystko z czeskiej porcelany z najnowszą dekoracją
1 talerz porcelanowy złocony tylko . . Zł. 1'40
1 szklanka szlifowana z paskiem tylko . „ —*15

do nabycia tylko u firmy

K A Z m i E R Ż  L £ W 3C I C i
Główny skład porcelany, szkła, chińskiego srebra i alpaki.

Lwów, pl. Marjacki 10. 7923

7986 Rada Zawiadowcza.

Targ na drzewka owocowe
Komitet Towarzystwa Gospodarskiego urządza w dniach od 22. 
do 30. października sprzedaż drzew; k i krzew ów ow ocow yci 
z własnych Szkółek. Sprzedaż odbywać się będzie każdego dnia 
w godzinach od 10 rano do 2 popołudniu przy ul. Kopernika 20.

Wcześn ejsze zgłoszen a przyjmuje Inspektorat ogrodnictwa 
Towar.ystwa Gospodarskiego, Lw w, Kopernika 20. 7905

I

w r

K O N C EJSO N O W A N A  ^ 1

lim 619 U f H f E H im t 1
J. 5MERZOWEJ 

L w ó w ,  ul. Na Skałce 1 3.
(boczna Zyblikiewicza) II. p

zawiadamia, że przyjmuje jeszcze dodatkowe wpisy na 
niższy i wyższy kurs gry na fortepianie.

Opłata m esięczna 30 złotych, lekcja 3 razy w  tygodniu.
Po ukończeniu roku egzamin i świadectwo

W pisy przyjmuje się do dnia Y. listopada 
1924, w poniedziałki, środy i soboty od  

12— 2 popołudniu,



8 K Uffjas CWOWSKI z środy, dnia 22. października 1924. Nr. 242.

P R Z E W O D N I K  I N F O R M A C Y J N O - R E K L A M O W Y
„KURJERA LW OWSKIEGO" w e Lwowie.

Ni że j  p o d a n e  f i r m y  p o l e c a m y  I*. T. Szan. C Z Y T E L N I K O M

C U K I E R  N I L
CUKIŁRNI4  

MIECZ. E N u L A ,
L w ó v ,  Leona Sap‘ehy2?  

po leca  torty  I ciasta .
Rendez-vous  e leganckie ­
go świata  w  pierw.-zorz- 
CUKiHRNI, H. WELZA 

ul. Akademicka 6.
K. SOTSCHEK I E. DU­
DEK, p lac  M arja  :kl 5. 
(d a w n y  Hotel francuski)

CYNKOGRAFJA
„ H E L I O S "  

ST. CWAK i SKA 
ul. Z im orow icza 14

DYWANY

OSZCZĘDNOŚĆ
N arzcly  na  o tom anę ud 
10 » ł. — D; waniki p rzed  
I6 żk a  od  4 zi. — Kapy
i o b ru sy  od  9 zł. — C ho­
dniki od 2 zł , o raz  k o ł­
d ry , d y w any , kilimy, ko­
ce w  w ielkim  k j borze, 
p o lec a  fi ma „ w z c z ę d  
ność", A k a d e m ic k a  26.

FUTRA
O^bzyjnie f tra w ysprze-  
da je  po n i s k  ch cenach 
ewent.  na spła ty A. Kno; ! 
ul. Kil ińskiego 1, o lo k  

wiedeńskie j kawiarni.

FUTRA. W zo ry  na jm o ­
d n ie jsze ,  c en y  u m ia rk o ­
w a n e ,  dogodne w a r u n k i ,  
u  fi rmy £ .  SOLIK, So 

______ bieakiego 4._______

FRYZJERZY
ERYZJERNIA DAMSKA 
f r fżu je  i wykonuje  p e -  
ru k a rs tw o .  Pasaż  Miko- 

lascha  — T  STIER.
ZAKŁAD f r y z je rs k o -p t -  
ruka rsk i ,  Btlrger,  ul. Na 
Błonie 4.

FOTOGRAFOWIE
Zdjęcia fotograf iczne wy­
kon i,ę też w eczorem 
p rz y  świetle e lek t r . .  ś lu­
bne, g rupk i  e tc .  — B. 
S la tk lewicz,  p l. Hal cki 

12 a.
Po leca  się  ate lier  fo togr .
Fr. Edw. ROSZKO  

Łyczakowska 55.

GALANTERJA

Roglany, Kapelu­
sze , B ielizn ę, 

poleca  
GÓRSKI i WiTEK 

pl. M arjacki 5.
H O T E L E

HOTEL W IEDEŃSKI"
p rzy  ul. Na Błonie 6. P o ­
leca P. T. gość o hi p o ­
k o je  po umiarkowanych 

cenach

Hotel pod _3-ma M u rz y ­
nami" ul. K rakow ska  9. 
poleca  się P. T.  s ta łym 

gościom ._________

K A P E L U S Z E
CECYLJAJ N I E  D R  I G ,
L eona  Sapiehy 34, obok 
kina „Grażyny* poleca 
kapelusze według na j­

n o w sz y c h  f sonów.

Salon M ód S. Hónig, 
pasaż  H a u sm a n a 7 ,  p o le ­
ca na jnow sze  modele.

K I L I M Y
PORTIERY, k . p y  k i l im o­
we,  SYNDYKAT KILIM- 
KARSKI, Lwów ,  Chmie lo­
w sk iego  17. Tel . 25-94

KW IATY
S L O N  K W I A T Ó W  
M. Km cińskiego,  Lwów 
ul. B ato rego  6, poleca 
kwia ty  świeże ,  wazono­
we, bukiety, kosze  dla 

tea tru  i wieńce.
S „ L G N  K W I A T Ó W  
Pio tra  BODNARA, ulica 
Leona Sapiehy 3. FILJA: 
Sobieskiego 17. — p o le ­
ca cedzień  świeże :  bukie ­
ty ,  wiązanki i wieńce.

K R A W C Y
KAROL BARAN, Lwów 
Ł azarza  10, P rac ow nia  
sukień dam skich  poleca 
się._________________
JAN SKOWRON, praco­
wnia ko s t ju m ó w l  p łaszczy  
damskich  Lwów, Szaj-  

_________ nochy 2.________

ADOLF FRIMER, praco- 
w . i a  kos t jum ów  an iel- 
sMch i f r*n«uskieh — 

Lwów, piać Smolki 1 a.

PRACOWNIA DAMSKA 
Andrzeja  Pelczar*’, B a ­
to rego  22, wykonuje  s ta ­
rann ie  po cenach um iar­

kowanych.

M ALARZE P0K0J.

Marcin Ratajczuk  
ul. Sadow nicka 20.
I, p. W ykonan ie  a rty s t.

0R1OPEDYSCI
Sztuczne n og i ,  g o rs e ty  
n a  sk rzyw ien ie  k rę g o ­
s łu p a ,  oraz  a p a r a t y  or-  
to p . ,  w y k o n u je  na j tan ie j  
z n a n a  z  so l id n y c h  w y ro ­
b ó w  F i r m a  h .  LINKA 
syn .  L w ó w ,Ł y c za k ó w  19.

PERFUMEIUA
P erfnm erja  pod  .C zarnym  
>"sem‘ , O re d e ck a  3., p o -
I sca w sze lk ie  a r t .  toale t, 
i kosm et., h u rt. i deta l.

PRALN IE
Wykonuję  w 24-gouz. p ra ­
nie bielizny , ke łn ie rzy-  
ków i m ansze tów  z p rzed­

wojennym połyskiem. 
P a p e rm a n n ,  Łyczakow­

ska 15.

RESTAURACJE
A. FRANKEL, Leona  Sa­

piehy 69, kuchnia  domowa.  
Bufet obfity. Ceny niskie.

SMACZNE OBIADY z  3 
dań  po 1 zł.  wydaje  r e ­
s tauracja  H .M A u E N H E I-  
MA, P iekarska  róg Sa- 
kramentek ,  oraz piwo 

OKOCIMSKIE.

RYMARZE
Wszelkie  R O B O T Y  
RYMARSKIE wykonuję  

tanio  i solidnie ,  L 
CHAWALES, Na Błonie  6

RYTOWNICY
W L MICINSKI,  B ato re -
go 22 I. p . ,  znaczenie  
srebra  s to łowego i n a p r a ­
wa k lam er  do włosów.

SZKO ŁY MUZYKI
Ko^cesjonow. SZKOŁA 
MUZYKI, J. Smerzowej,  
Na Ska łce  3.

STRO IC IELE FORT.
BR. M A R K I E W I C Z ,
i rganm is trz  i s tro ic ie l 
fo r tep ianów ,  ul. S z e p t y ­
c k ic h  1. 6 przyjm uje  
wszelk ie  robo ty  w zakres  
w ch o d zą c e .

s t o l a r n ie

F HGRNUNG I Ska,  ul.
Szpita lna  64. Meble i 

s to la rka  budowlana.

SZKŁO  PORCELANA

Na raty — O kazyj­
n ie 1 Leona S ap ie­

hy 67. ____
T A P l  C E R O W I E

PRACOW NIA TA PIC ER - 
SKA, W ładysław  P ro k o - 
p ek , Lwów, u l. Z im o ro ­

w icza  6.

ZYGM UNT MACHALSKI 
Wszelk ie  roboty  t a p ic e r -  
sko-dekoracy jne  S ap ie -  
_________ hy 41.___________

TUW ARY ŻELA ZN E
M. KIERSKI, Lwów, Pa­
saż M iko lascha ,  oddz .  
bud. ,  ul. S ienkiewicza  11. 

Filia: Tarnopo l .

FABRYKI WÓDEK
Z w iązek  Przeds .  Gorzelń  
Rolniczych S. A.  Fab ry ­
ka w ódek  gatu nkowych  
i li terów we Lwowie. 
Biuro  zam ówień  ul. Ko­

ściuszki  7. Tel. 397.

WYROBY M ETAL
ZNACZKI d la  p sew  wy­
k o n u je ,  fi rma ANDRZEJ 
BERLIŃSKI, Lw ów , ul. 

G łowackiego 4.

Ż A R Ó W K I
WŻAREG Fabryka  
żarówek,  ul. Lwów. Dzie­
ci 25. Tel.  64U., i egene-  
ru je  s ta re  żarówki.  Ceny 
 40% niższe._______

HENR! DUVERNOIS. 2

T RYU M F.
(Tłómacz. z franc. S. S.)

(Ciąg dalszy).

W chwilę potem cała rodzina siedziała przy 
obiedzie w ogromnej sali jadalnej, w której pan 
Lampresse — jako amator starożytności —  zgro­
madzi! kolekcję kredensów i bufetów, szka­
radnych, nieautentycznych, przedziwnych stylów. 
Śmiano się za każdym razem, gdy przed mala­
rzem stawiano głęboki talerz ulubionej zupy.

Ale pan Juljusz Ferdynand Lampresse uczuł 
się dziwnie skrępowanym. Kontrast, jaki miał 
przed oczami raził jego zamiłowanie do porząd­
ku, jego poczucie harmonji. Przez jaką ironię lo­
su  znalazła się ta madonna Rafaelowska pomię­
dzy tymi kołtunami? Cała rodzina była brzydka, 
z ojca na syna i z matki na córkę. Wspominano 
■wprawdzie o jakiejś prababce, która za czasów  
Karola X była ładna, ale żadne dokumentą fak­
tu tego nie stwierdzały. Albumy zaś, które w mie­
szczańskich domach zastępują galerję przodków, 
pełne były istnych karykatur... Żadnego wyjąt­
ku... I tak nagle ta mała przerywała tradycję 1 
I panu Juljuszowi Ferdynandowi Lampresse zro­
biło się żal Klary o kolosalnym nosie i zbyt ma­
łych ustach, — (według sławnej definicji: papu­
ga, trzymająca wiśnię w dzióbie) — żal Michasi, 
dowcipnej pomimo swojej tuszy, i Róży o dłu­
gich, niezgrabnych rękach i nogach...

StGSuwnie d o  zw yczaju , obaj bracia p rzesz li 
na k aw ę do gabinetu  p ana dom u.

„Napijesz się koniaku?" —  zaproponował 
Dulfi — „zapewniam cię, że jest doskonały ...—  
Więc malujesz w ciąż? Dziwne zamiłowanie! W i­
dzę, że ze sztuki nie można się wycofać, tak jak 
z interesów. Trzeba zaczekać, aż się sztuka sa­
ma w ycofa!... Starzejemy się przecież... Porzuć 
twoją cyganerię, Juljuszu. Pomogę ci... Posłuchaj, 
czy masz czarny surdut? Nie! Naturalnie... Czy 
chcesz, żebym ci go pożyczył? Nie! W ięc masz 
może ciemne ubranie? Chwała Bogu... Przerób 
go na smoking. Dajemy wielki obiad. Trzydzie­
ści nakryć. W szystkie bufety będą zastawione. 
Domyślasz się, że chodzi o wydanie moich có­
rek... OchI nie jestem wcale w kłopocie... Prze- 
dewszystkiem daję im posagi..."

A po chwili dodał:
„A co ogromnie rzecz ułatwia: Klara jest 

p‘ękna, Michasia ładna, a Róża wesoła..."

II.
Z obszernej sukni Michasi stworzono na 

prędce toaletę dia Janinki. Fryzjer, zamówiony 
dla trzech sióstr, nie zdążył jej uczesać, więc na 
pociechę dano jej ogromną złotą branzoletę w sty­
lu empire. Zresztą nie spojrzała nawet do lustra. 
Cieszyła: się wspaniałością przyjęcia, nie biorąc 
w niem udziału. Ubrana już o piątej popołudniu, 
wyszła przed dom do ogrodu. Przechodził w ła­
śnie kuchcik — niosąc ogromy półmisek z ho­
marem przeznaczonym do kolacji — na widok 
jej gwizdnął przeciągle z zachwytu.

„Ten już się ze mnie śmieje", pomyślała Ja- 
ninKa „co to dopiero będzie dziś wieczór!"

Pech chciał, że w chwilę potem spotkała się 
znowu z kuchcikiem, wracającym już bez ho­
mara.

„Psiakr.J Taby się nadawała do kina!" za­
wołał.

Janinka zrobiła minę obrażonej królewny 
Czyżby to fryzura nadawała jej wygląd aktorki? 
Spróbowała zmienić uczesanie, ale bez wielkiego 
powodzenia.

W całym domu nie było dla niej miejsca 
Już oficyny gorzały światłem. Dwóch wynajętych 
fagasów odbierało rozkazy od pani Lampresse, 
przedstawiając jej wzamian swoje imiona : August 
i Aleksander. Stroiciel naprawiał na prędce zni­
szczon y , stary fortepian. Róża, odznacząjąca się 
pieknem pismem, z mozołem kaligrafowała menu 
na kartkach ozdobionych rysunkami wuja Julju- 
sza Ferdynanda, i wypisywała nazwiska zapro­
szonych, na biletach ze złotą obwodką. Ustawia­
no krzesło dla panny Lanourant, dyplomowanej 
nauczycielki solfegia, która w cięższych okolicz­
nościach sw ego życia grywaia na banjo w orkie­
strach. Troskano się równocześnie o pulardę zbyt 
twarcą, o „timbal z szynki11 za rzadki, o ciasne 
pantofelki Michasi, troskano się o Augusta, któ­
rego podejrzana Iiberja przesiąknięta była naftaliną, 
i o pokojówkę przesiąkniętą rumem. Pan Lam­
presse, w samej kamizelce, w ostatniej cnwili 
wstawiał szybę do kredensu, a pani Lampresse 
uganiała z flaszką berzyny w ręku, rozgorączko­
wana i przejęta. (C. d. n.)

Firm. 1151.
Spłdz. H. 17.

Wpis Firmy Spółdzielni
Do rejestru wpisano dnia 23. września 1924.
Siedziba spółdzielni: LwOw.
Brzmienia firmy: „FRUCTUS" spółudzialnia z o- 

g-aniczoną odpowiedzialnością we Lwowie.
Przedmiot przedsiębiorstwa: Nabywanie i pozby 

wanie wszelkiego rodzaju towarów niewyjętych 
z obiegu.

Czas trwania spółdzielni: lat 10.
Udział członków wynosi 5 złotych, płatnych na­

tychmiast przy wstąpieniu.
Każdy członem może mieć więcej udziałów.
Czło ikowie odpowiadają udziałami a nadto kwotą 

odpowiadają podwójnej wysokości udziału.
Zarząd spółdzielni składa się z 3 członków.
Członkami zarządu wybrano: Józefa Klarberga 

we Lwowie ul. Pełtewna 14., Mosesa Horow tza, we 
Lwowie ul. Bernsteina 4., i Berischa Taube we Lwo­
wie ul. Kołłątaja 8.

Podpis firmy następuje w ten sposób, że pod 
brzmieniem firmy umieszczą swój podpis dwaj człon­
kowie zarządu.

Ogłoszenia spółdzielni umieszczone będą w „Kur- 
jerze Lwowskim" we Lwowie.

Lpółuzielnia ma radę nadzorczą złożoną z trzech 
członków.

Przepisy o likwidacji zgodne z ustawą o spół­
dzielniach.

Sąd Okręgowy j. handlowy we Lwowie. 

Oddz. IV., dnia 23. września 1924. 7973

RapeluszE
DAMSKIE 
MESKIE bj

przerabia fachowo na naj 
nowsze fasony tylko 

’ IERWSZA KRAJOWA 
FABRYKA K A P E L  U S Z Y

R U D O L F A

u E U W E L T G
plac M arjack i 8 . 
ul. Kazimierzowska 25 
„ K rakftw aba 2 5 .
„ G r ó d e c k a  V 2 .
, B a lo n o w a  3 .

Inserujcie się

w „ K U R I E R Z E : :  : 
: : :  L I l O H S K i r

® ® ® @ ® ® ® @ ®

Płoszcie M ju m y ,  suknie damskie
po znacznie zniżonych cenach 7674

wykonuje pierwszorzędna pracownia krawiecka

A, W rześn iew sk iego , z; Wa ssawy.
Lwó w, C horążczyzna 5/1. róg  Akadem ie tej. 

S Z K O Ł A  K K O , tl NAJNOW SZEGO SYSTEMU

Dla M iłośników kwiatów
urządza wielką

W Y S T A W Ę  
K W I A T Ó W

firma

Ogrodniczym przy ul. Zborowskich I. I
od 21. do 2Ł. października 79'74

W S T Ę P  WOLUTY.

N i kiadea .Lwowskiej Spółki Wydawniczej, Su, » ogr. odp. — Z urulcarai Polskiej. Cho*t#cz*zn»jJ31, sod *arz. Z. KlwBudta^sz*, — Odpow. redaktor Tsdeutz Stroiński.


